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dniach ukształtowały, i eo oni przeciwnie w Au- 


Tegoroczna sesya Rady państwa ma się ukoń- 
ezyć na tydzień przed Zielonemi Świętami, a przeto 
około 25 maja. Taką wiadomość podaliśmy wozo- 
raj w prywatnym telegramie z Wiednia, a dzićn- 
niki wszystkie dziś ją potwierdzają. Na jednem 
s najpierwszych posiedzeń po feryach wielkano- 
enych, przedłożoną będzie Tsbię ugoda rządu z ko- 
leją północną. Sprawa ta musi być, jak wiadomo, 
w bieżącej sosyi załatwiona. Zdaje się, iż już 
w pierwszem esytaniu wywoła ona ożywioną 
dyskusyę, jakkolwiek przekazanie jej do spra- 
wozdania komisyi kolejowej, nie może ulegać 
wątpliwości. Jaki los ostateeznie spotka to przed- 
łożenie, dziś stanowezo twierdzić nie można, skoro 
w obozie większości znaczne dotąd w tej sprawie 
objawiają się różnie» zapatrywań, W dalszym 
ciągu prao swoich, przystąpi Isba do załatwienia 

|. "głównego rozdziału ordynacyi przemysłowej, tu- 
č  dzież ustawy o zabezpieczeniu robotników na wy- 
„' padek kalectwa, 
`, » Wkrótee po zamknięciu sesyi Rady psństwa, 
`“ abiorą się sejmy krajowe, które, jak dzienniki 
czeskie sygnalizują, dłużej w tym roku obrado- 
wać będą mogły. W sejmie czeskim zamierza 
emi mo większość częska wszoząć dyskusyę nad 
westyą językową; rezultat podobnej dyskusyi 
tem wątpliwszy, skoro mniejszość niemiecka trwa 
na stanowisku, iż uregulowanie tej sprawy wcho- 
dzi w kompetencyę Rady państwa, nie zań sej- 
mów, a ustalenie zakresu używania języków kra- 
jowych, łączy z ustawodawezem określeniem ję- 
zyka państwowego. 

Polityczne stowarzyszenie w Czeskim Brodzie 
eeraa na wniosek deput. Tilsehera rezolueyę, 

tóra wszelkie dążności ugodowe z radością wita, 
lecz wyzaża zarazem uzasadnioną nadzieję, że cze- 
soy deputowani stanowozo odrzucą wszelką refor- 
mę, któraby prawa krajów korony czeskiej w ja- 
kikolwiek sposób uszczuplała. Rezolucya piętnuje 
postępowanie skrajno-narodowych żywiołów w nie- 
mieckich okręgach przeciw tam mieszkającym 
Czechom, jako barbarzyństwo, zostające w rażą- 
ej peczości z niemiecką eywilizacyą XIX go 

W Lublanie wśród licznego udsiału deputowa- 
nych do Rady państwa i posłów sejmowych, roz- 
poczęła wezoraj swoje obrady zwołana przez mar- 
szałka: krajowego hr. Thurna ankieta dla podnie- 
Bienia stanu włościańskiego w Krainie. Odnośne. 
referaty zostaną wydrukowane przez Wydział kra- 
jowy i przedłożone w najbliższej sesyi Sejmowi 

raińskierau. 

Pod tytułem: „Węgiersko-kroacka ugoda“ wy- 
szła w Osieku broszura, która w kołach polity- 
eznych wielkie wywarła wrażenie i niewątpliwie 
ożywioną wywoła dyskusyę publieystyzną. Na- 

pe ją podobno jeden z wybitnych ezłonków 
roackiej partyi narodowej, a w każdym razie 
autorem jest mąż, dla którego zarówno postano- 
wienia ustawy ugodowej, jak niemniej życzenia 
kroaekich polityków, dobrze są znane. Broszura 
usiłuje najprzód udowodnić, że węgiersko - kroa- 
cka ugoda jest dwustronnym traktatem na zasa- 
dzie prawa narodów zawartym, że przeto Kroacya 
musi być uważaną za samodzielną, prawno - pań- 
stwową polityczną indywidualność „w państwowej 
całości“ s Węgrami, a przeto za regnum socium, 
nie zié za pars adneva. Autor mówi następnie 
© nominacyi bana, o odpowiedzialnem stanowisku 
trzech szefów sekcyjnych, 0 organizacyi wspól- 
nego rsądu centralnego i żąda ścisłego zachowa- 
nia kroackiego języka państwewego w Kroaeyi i 
__ fławomii. W końcu wskazuje broszura lukę w u- 
| godzie w tym kierunku, iż nie zawiera ona posta- 
nowienia, jaki trybunał ma roztrzygać, jeśli z je- 
dnej lub z drugiej strony nastąpiłoby naruszenie 
| ugody. Autor proponuje na ten eel bądź ustano- 
| 
| 


wienie regnikolarnego trybunału sądowego , zło- 
żonego porówno z reprezentantów Kroaoyi i Wo- 
pier, lub zaprowadzenie stałych deputacyj regni- 
olarnych , które dotąd tylko ad hoc były zwo- 
ływane. r 
Celem odbycia wspólnyeh narad i ewentualnie 
załatwienia nieporózumień, zachodzących pomiędzy 
Włochami i Austryą, w kwestyi prawa rybołow- 
stwa wzdłuż wybrzeży morskich, zebrać się miała 
=~ wczoraj w Gorycyi komisya pod przewodnictwem 
Augusta Albera, prezesa tryesteńskiej władzy 
morskiej. Ozłonkami komisyi ze strony włoskie 
są: kapitan weneskiego portu Piola; deputowani: 
Capetti i Berio, tudzież prof. Giglioli; xe strony 
austryaekiej: Alber i radoy ministeryalni: Haardt 
i Rinaldini; ze strony węgierskiej szef sekeyjny 
Miehałowioz. 


Journal de Rome xzamieszeza piękny artykuł 
p. t. La Pologne et la Russie, w którym bardzo 
ga Le wyražająe się o Polakach, nie kry- 
je zdziwienia i obursenia wobec tego, 60 rząd ro- 
syjski robi obecnie w Królestwie Polskiem. Arty- 
kuł tak się kończy : 

| „A jednakowoż Polska katolicka była jedynym 
może pod berłem rosyjskiem krajem, gdzie „ear 
nie byłby wystawionym na niebexzpieczeństwo 3a- 
maehów. W Warszawie można święcić uroezysto- 
ści, nie obawiając się bomby nihilistycznej. W imię 
panslawizmu chcianoby sprowadzić finis Poloniae, 
Oby panslawizm nie był tylko niebezpieczniej- 
szym dla przyszłości Rosyi, bo język polski i po- 
szanowanie religii katolickiej nie jest dla niej 
woale niebezpiecznom. Spodziewamy się, że Ale- 
ksander III uniknie podozas swego panowania 
błędu, którego następstwa mogłyby być fatalne- 
mi dla jego dynastyj. Któż bowiem przeniknie 
tajniki Opatrzności i przewidzi dalsze pasmo 
faktów ?...* 


Jak donoszą z Berlina do monachijskiej 47g. 


j | połączenia elementów rządowych i obywatelskich 


lizacyarkolei, to postulat, nad którym osobno warto|ści dziennikarstwa, co razem składa się na 
y : ę * je 
się zastanowić. i ; zgubny i bałamucący umysły i sumienia 
Nie wiem, czy kto się zastanowił , 60 to hej szowinizm, użytecznem być może i zdrowem, 
decentralizacya kolei w Austryi. Oytują ludzie rzytoczyć od czasu do czasu głosy orga- 
bardzo rozumni i bardzo kompetentni przykład | P boże k A s e BYTE 
nów niepolskich, świadczące, jak znowu na 


Cesarstwa niemieckiego, gdzie jest decentraliza- dodzie M 
cya odnośnie do Berlina, to jest, że siedziby dy- | położenie zapatrują się inne czynniki w skład 
monarchii wchodzące. 


stryj uzyskali, to muszą przyznać, że mają pe 

"uwa do zadowolenia. Słowianie w ZY 
Morawii, Styryi i Krainie, muszą sobie powiedzieć, 
że ministeryum Taaffego wprowadziło dla nich 
równouprawnienie w granieach istniejących urzą- 
dzeń państwowych, i chętnie uwzględnia każde 
ieh słuszne życzenie, Konserwatywni Niemey mu- 
rząd swój obowiązek na 


Ztg, zastrzegł sobie cesarz niemiecki ostateczną 
decyzyę tak w sprawie przywrócenia dawnej Ra- 
dy stanu, jak i w sprawie zmian zażądanych przez 
ks, Bismarka w składzie ministerstwa pruskiego, 
aż do czasu zupełnego wyzdrowienia swego. Nad 
sprawą przywrócenia Rady stanu odbyć się jed- 
nak jeszeza miała osobna narada. 


Koeln Zty, raj siwiomośij wtenezas, kiedy Ak są w. Magdeburgu, Frankfurcie, Kolonii Dlatego, jakkolwiek nie podziel szą przyznać, że obeeny 
w niech tendencyjność przebija, tylko w ten spo-| ,,* ky Aa aak atego, jakkolwiek nie pódzielamy w ca- | seryo pojmuje i ezyni,"eo exynić może, aby szkody 
sób oeeniać należy, że. w tej chwili tak a niej „Ale sapominają o tem, że w cesarstwie Nie- | ości zapatrywań, wyrażonych w poniżej za- A Kaa jj rze Ans JB" pochodzą i któ- 


mieckiem, język ludności tak dobrze w Magde- 
burgu jak w Mogunoyi, tak dobrze w Wrocławiu 
jak w Hanowerze jest nieuiiecki, i że przy de- 
centralizacyi niema obawy spolonizowania, zoze- 
chizowania, zslawonizowania kolei. 

Proszę się spytać dziś w sferach kompeten- 
tnych w Wiedniu, jak oni żałują zmadziaryzowa- 
nia kolei, i coby dali za to, by je mogli odma- 
dziaryzować. Darmo, dualizm wyrósł po Sadowie 
pod wrażeniem klęsk, które wtrząsnęły eałem 
państwem, a które niefortunna polityka xagrani- 
czna od roku 1863 sprowadziła. Ale w sferach 
wojskowych wyższych i najwyższych poprostu nie 
chcą przystać na znarodowienie kolei, tak jakby 
nigdy nie choieli przystać na znarodowienie armii, 
i proszę tylko sobie wyobrazić, eoby się stało 
w państwie wielojęzykowem, gdyby korpusa ga- 
licyjskie słuchały komendy polskiej, koleje gali. 
cyjskie w razie mobilizaeyi telegrsfowsły po pol- 
sku, gdyby jęsyk na kolejach, język urzędowy 
telegraficzny, komenda kolejowa odbywała się we 
Lwowie po polsku i po rusku, w Krakowie po 
polsku, w Opawie po polsku, czesku i niemiecku 
itd. Tego zaś nikt nie wyperswaduje sforom woj. 
skowym, że w dalszym ciągu desentralizacyj wie- 
lojęzykowość zapanuje w kolejach, uważanych 
dziś zajeden z najważniejszych aparatów siły zbroj- 
nej monarchii, 

Tych wszystkich trudności w kraju nie ezują, 
nie stykają się ze sforami wiedeńskiemi, nie ma- 
jąc ani przemysłowych, ani handlowych, ani to- 
warzyskieh, ani rodzinnych stosunków s Wiedniem. 
Galicya nie ezuje, że wiele z jej życzeń w Wie- 
dniu są wprost nie do przyjęcia, a publiezność 
nasza, żyjąca życiem oddalonem od Wiednia i 
nieznająca prądów wiedeńskich, oskarża delega- 
cyę i Jej przywódców o opieszałość, apatyą, €80- 


rych naprawa może być tylko dziełem esasu. 
Wszystkie żywioły Rady państwa winne sobie 
wsiąć przykład z patryotyzmu, x jakim konser- 
watywna grupa J:by deputowanych, która również 
ma swoje życzenia i skargi, ministerynm popiera, 
Skoro się ukończą wybory, wówezas nadejdzie 
chwila, w której dojrzeją niejedne nadzieje; aż 
dotąd jednak trzeba się uzbroić w cierpliwość. 
Wiadoma to historya o żydach, którzy budujące 
świątynię, trzymali w jednym ręku kielnię, a 
w drugim miecz dla obrony przeciw nieprzyja- 
cielskiemu najazdowi. W podobnem położeniu 
jest obecny rząd, a ponieważ on budować i bro- 
nió się, praeować i walezrć równocześnie musi, 
przeto trzeba być wyrozumiałym i cierpliwym, 
jeżeli on nie tak szybko postępuje naprzód, jakby 
sobie tego życzono. Qa zasługuje ná poparcie 
wszystkieh wiernych państwa żywiołów, a odmówić 
mu takowego mogą tylko głupey, którzy zapo- 
znają, iż lepsze jest nieprzyjacielem dobrego. 


Rada państwa na feryach. 


Pod tym tytułem zamieszeza Montags- Revue 
(w Nrze 15 z dnia 14 kwietnia) następujący ar: 
kuł: 

Parlament austryseki odbywa ferye wielkaro- 
ene. Przewodoiezący życzył deputowanym weso- 
łych świąt, ale w sereu większej cześci nie- łatwo 
zawita uczneie zadowolenia — nie dlatego, jako- 
by dotychezasowy peryod sesyi upłynął bez do- 
niosłych rezultatów. Ustawa, która w ostatniej 
chwili przyszła pod obrady, jest nietylko postępem 
dla finansów państwa. ale także i dlą. publicznej 
moralności, która wobec dotychezasowego syste- 
mu podatku gorzelnianego wcale nie tryumfowała, 
Niektóre terytorya otrzymały także upragnione 
oddawna drogi żelazne; zapobieżone marnowaniu 
majątków w rasie niewypłacalności; rezultat ad- 
ministracyi finansowej oddano pód kontrolę nie- 
zawisłej Izby obrachunkowej, i stało się jeszsze 


mieszczonych artykułach, przytaczamy je je- 
dnak dla wiadomości ogółu. 


Ministeryum i stronnictwa. 


Pod tym tytułem zamieszeza Parlamentdr (Nr 
15 z 18 kwietnia b. r.) następujący artykuł: 

Kto tylko uważniej śledzi przebieg spraw pu- 
blieznych, ten spostrzeże, iż mimo rezultatu de- 
baty językowej w Izbie deputowanych i mimo 
stosunkowo gładkiego rozwikłanis rozpraw budże- 
towych, zaostrzył się opór oplozycyi przeciw mi- 
nisteryum Taaffego, Stał się on może mniej krzy- 
kliwym, ale 60 utracił na swej zewnętrznej pom- 
patyezności, to zyskał przez swą wyższą intenzy- 
wność. Kto tylko troshę umie czytać między wier- 
grami, kto tylko od ezasy do ezasu ma 8poso- 
bność zajrzeć po za: kulisy, ten spostrzeże, że 
w obozie lewiey formalnie gorączkowa przeciw 
rządowi rozwija się agitacya. Opozycyjna prasa 
uderza swoimi cepami tędy i owędy, a wszystko 
musi służyć jej partyi za pretekst do pocisków. 
Ponieważ na ks. Bismarka. nie można więcej li- 
ezyć, przeto wspomina się o którymś Areyksięciu 
(nie wymieniając nigdy jego nazwiska, gdyż mo- 
głoby nastąp'ć zaprzeczenie), iż tenże wobec Ce-|ty 
sarza przeciw hr. Taaffemu występuje; raz hr. An- 
drassy, to znowu p. Giers mają zwalić obecne 
ministerstwo, Dziś ma sprowadzić jego upadek 
kwestya tramwaju wiedeńskiego, jutro ma go roz- 
bić sprawa wołowa, dziś p. Tisza, jutro jenerał 
Kraus, a pojutrze p.: Lienbacher, mają się stać 
jego grabarzami. Dziś wymyśla się komiczny ©- 
pizod o Widmanie, jutro znowu eo innego, raz 
ma przyjść pomoc ze Wschodu, innym razem ze 
Zachodu, raz od niezadowolonych Galieyanów, to 
znowu od nie dających się ułaskawić chłopów 
w prowineyach alpejskich. A zawsze zmierza ta 
historya do jednego t. j. do obalenia ministerstwa 
Taaffego. Lewica wić, że jest niezdolną do rzą- 
dów; ale tóż ona w tej chwili rządzić nie ehee, 
leez pragnie tylko ustąpienia hr. Taaffego; w ta- 
kim zaś ranie każdy dla niej dobry: baron Wid- 
mann, hr. Coronini, obecny namiestnik Czech lub 
były zdobywea Hercegowiny. Tylko obalić gabi- 
net Taaffego, a dalsze rzeczy się znajdą. p 

Przyczyny tego zapału i tych gorączkowych 
wysiłków, nie trudno odgadnąć. Piszemy w roku 
1884; rok przyszły musi nam przynieść nowe wy- 
bory. Peryod prawodawezy Izby deputowanych 
zblrża się ku końcowi, nowe wybory widnieją już 
na horyzoncie. Lewiea zaś czuje we wssystkich 
swoich członkach, że jej grozi zupełna klęska. 
Ona wie, że wyborcy zażądają od niej rachunku 
za zmarnowany czas, za fakeyjną opozycyę, za 
roztrwónioną w sporze o małe rzeczy siłę. Lewica 
nie może wskazać za żadne czyny, któreby mogły 
dla niej zjednać wyboreów, i 

Każdą na rzecz ludu podjętą akcyę rządu, zwal- 
ezała ona systematycznie. Ona się oświadezała 
przeciw rozszerzeniu prawa wyborezego, przeciw 
dowodom uzdolnienia do prowadzenia przemysłu, 


inaczej natehnioną została, donosi, że rząd pruski 
pragnął przez czas jakiś zbliżenia się do eentrum 
i posunięcia naprzód układów z Rzymem, ale 
teraz zrażony zbyt stanowczym oporem i zby- 
tniemi wymaganiami, gotów zejść z tej drogi. 


Najświeższe aresztowania w Anglii naprowa- 
dziły na ślad bardzo rozległego związku dynami- 
towego, którego naczelnicy mają się znajdować 
w Paryżu. Ostatnie miejsce ma być teraz, jak u- 
trzymmują dzienniki angielskie, w ogólności środ- 
kowym punktem  wszystkieh anarchistyeznych 
spisków i znmachów. 

Mimo pozornej obojętności, rząd angielski nie 
zamyka Oczu na ważą mę, pr grożące In- 
dyom od strony Merwu. Times odebrał telegram 
z Kalkuty donoszący, że w Indyach i w Afgani- 
stanie zajmują się żywo tą kwestyą. Rząd indyj- 
ski zarządził w cichości wybudowanie odnogi ko- 
lejowej do Quetty, traktuje x rządem afgańskim 
o pozwolenie utrzymywania stałej załogi w Kan- 
daharze, ainżynierowie angielscy mają się zająć 
silnem obwarowaniem Heratu. . 


W Konstantynopolu nastąpiła zmiana w mini- 
sterstwie spraw zagranicznych. Miejsee Aarifi ba- 
szy zajął Assym basza. W sprawie zamianowania 
nowego gubernatora wschodniej Rumelii, sułtan 
postanowił utrzymać status quo aż do chwili po- 
rozumienia się w tej mierze ze wszystkiemi mo- 
carstwami, 


o zonc 

W dalszym ciągu umieszczonych wcezo- 
raj na tem miejscu uwag, odbieramy nastę- 
pujący artykuł: 

Jeżeli się zastanowimy nad stanowiskiem dele- 
gacyi polskiej wobec kraju koronnego, który ją 
wysyła, wobee prowineyi austryackiej, którą ma 
w Radzie państwa przedstawiać, to stanowisko to, 
wydaje mi się łatwem i prostem w teoryi, nader 
ciernistem w praktyce, W' Galicyi istnieje nio- 
smierna nierówność między pojęciami polityczne- 
mi ogółu a aspiracyami w szczegółach. Nie mo- 
żna zaprzeczyć, aby kraj nie był zadowolony z i 
stniejącego porządku rzeczy, i to tak zadowolony, 
że nie domaga się zmiany, a nawet gdy rząd nie- 
śmiało zmianę proponuje, kraj przez usta sejmu 
oświadcza, że wmiany nie cheo, że dzisiejszy u- 
strój autonomiezny mu wystarcza, Skarżymy się 
nieraz Da niedołężne i przewlekłe wykonania 
sprawiedliwości, na nadożycia po sądach zagnie- 
żdżone, na brak polieyi polowej, gminnej, ognio- 
wej, rzecznej, na brak inieyatywy i współudziału 
rządu w prasach około regulacyi rzek, meliora- 
eyi, zalesienia gór i t, d; ale są.to skargi, które 
są więcej platonicznej natury,dla tej prostej przy- 
ezyny, że ezujemy dobrze, iż té niedostatki leżą 


izm itd.. 


Do tego przybywa stosunek delegaeyi do dzien- 
nikarstwa krajowego — i to jest najprzykrzejsra 
strona życia delegacyjnego w Wiedniu. Kilku po- 
słów ma stosunki osobiste x dziennikami, i te sto- 
sunki wyżej sobie eeni, niż stosunki z kolegami 
z delegacyi, więcej o nie dba, niż o powagę Ko- 
ła polskiego, więcej o nie stoi, niż o rezultat 
własnych swoich prae. Tak, jak pobyt w Rzymie 
przynosi nieraz malaryę, a pobyt w Londynie po- 
dobno spleen, tak pobyt w Wiedniu w Kole pol- 
skiem ma swoją specyficzną chorobę, t. j. manię 
pisania i telegrafowania o sobie samym do dzien- 
ników krajowych; na chorobę tę niema antido- 
tum, bo niema stenograficznych sprawozdań z po- 
siedzeń Koła polskiego, a stawianie wniosków na 
Kole jest również niewinną zabawką, bo nie 
ma komisyj, — do którejby wnioski były odsy- 
łane. Trudno bardzo zatem oprzeć się pokusie 
m peny adw w arreen are dnia .... 

o po ożywionej dyskudyi przyjęło ogromną 
wiąkisjdctą wniośek p...., AI się itd. We 
dwa dni potem korespondencya, wychwalająca 
pod niebiosa wniosek i wnioskodawcę, a miaż- 


administracyi publicznej lub polepszeniu finansów 
państwa. Może dałoby się w okresie pięciu mie- 
sięcy więcej osiągnąć, ale parlamentaryzm au- 
stryacki stał się jednym z najcięższych i 
wolniejszych w Earopie, a na razie nie da się tu, 
jak się zdaje, nie zmienić, jakkolwiek rządy wszy- 
stkich systemów, zwłaszeza w początku swej dzia- 
łalności, starały się usilnie o to, aby przyspieszyć 


biegi, aby w miejsee dobrego znaleść coś lepsze- 
go, utrzymują się uporczywie, a ehęć, aby osią” 
gnąć jaknajwięcej, przeszkadza dążności, aby ro- 
bić jaknajlepiej. 


stopnia deputowanych i ieh wyboreów nienstają- 
oa zatargi między narodowościami, i to właśnie 
w owych krajach i między temi: stronnietwami, 
których zgodnó współdziałanie wywrzećby mogło 
jak najsbawianniejszy wpływ na pomyślność pań- 
stwa. 


Iskiej nat i że ci, co tomu są winni, to|dżąca 1 sai 
ZAK pały smi. "my, którzy wyłącznie Dgo TaS "0 aA pytac przeciw inspektorom przemysłowym, przeciw ozna-| Nikomu nie p dzie ochota lekceważenia in- 
dzierżymy. sądownistwo, a. poniekąd sprawujemy| Dzienniki krajowe mają jako zwykłych płatnych czeniu normalnego dnia pracy, w ogóle prawie|teresów Istryi, a dowa tak drogiej kolei aru- 

korespondentów w Wiedniu ludzi na niskim po wię- | Przeciwko wszystkim środkom zmierzającym do |lańskiej jest wymownym dowodem, że rząd skłon- 


ny jest liezyć się z uprawnionem żądaniem małej 
Przedarulanii. Ale sercem i żołądkiem państwa 
są jednak owe kraje koronne, które tworzą punkt 
środkowy tegoż, któro je żywią i utrzymują: Dol- 
na Austrya ze stolicą Wiedniem, Ozechy i Mo- 
rawa, którym na współ przypada zadanie zaspo- 
kojenia prawie wszystkieh potrzeb państwa. I wła- 
śnie tu panują owe zatargi. Nie można sobie na- 
wet pomyśleć środka, któregoby się nie ehwytano, 
aby tylko stolicy przynieść szkodę, jakkolwiek 
nie uda się nigdy z Pragi, Berna lub Lwowa zro- 
bié nowe ogniska państwa. A w Ozechach i na 
Morawie szarpią się ustawieznie równie intelli- 
gentne, pilne i oszezędne żywioły niemieeki i eze- 
ski; z przyjaciół stali się oni zaciętymi wrogami, 
z niedowierzaniem, i ezynią 
szkodę wyjść może, 


polieyę; my, eo się nie zawiązujemy w spółki wo- 
dne; my, którzy niszczymy lasy. Hasła polity- 
eznego kraj nie ma, prócz znanego: „ Stoimy 
przy Tobie Najj. Panie i stać cheemy*; kraj więc, 
wysyłając delegacyę, nie daje jej innych wskazó- 
wek prócz tych: starajcie się utrzymać obeeny 
stan rzeczy; ozuwajcie, aby się nic nie popsuło, 
aby nam nie nie odjęto z tego, eo nam dano; da 
się otrzymać eoś więcej, to tem lepiej. Ale w tem 
właśnie sęk, że kraj nie wie, eo pod tem więcej 
rozumie, Odrębności Galicyi, stosunku takiego, jak 
Kroacyi do Węgier, nikt sobie na seryo nie ży- 
czy, Raz dlatego, że to wielki ciężar finansowy, 
musieć sobie samemu wystarczać i przejąć część 
dłagu monarchii na nasz zubożały kraj, powtóre, 
instynktowo każdy ezuje, że wobee odrębnego 
stanowiska Galieyi, kwestya Ruska mogłaby gro- 
źnie stanąć w jednej chwili przed nami, i to tak, że 
prawdopodobnie musielibyśmy się czemaprędzej uciec 
do pomoey państwa, by ją zażegnać i uśmierzyć, 
Skonsolidowania rządu w Galicyi, owego sławnego 


polepszenia stanowiska niższych warstw ludności. 
W kwestyi przedłużenia ustawy o obronie kraju 
i regulaeyi podatku gruntowego, zachowała się 
ona nawet haniebnie, jak to znaczna ozęść jej 
osłonków nawet przyznać musiała. Ona wié, że 
przyszłe wybory nie na jej korzyść wypadną. We 
Wiedniu i jego przedmieściach dadzą się eznuć 
„pięcioreńskowi;* owi panowie jak Lenz i Stourzh, 
nie mają widoków być ponownie wybranymi; 
w wielkich własnościach czeskich obowiązuje już 
nowa ordynaeya wyborcza, w mięszanych okrę- 
gach Czech, Morawy, dolnej Styryi, Pobrzeża i 
Dalmaeyi, lewiea absolutnie|nie uzyska, prawdo- 
bnie zaś niejedno utraci; zkądże tedy ma jej 
przyjść pomoe? Być może, że w skutek agitacyi 
p. Lienbachera, ópanuje ona jeden lub dwa okręgi 
w wyższej Austryi lub Styryi, ale nie jest też 
bądź co bądź rzeszą pewną, czy św. Jerzy z Salo- 
burga ponownie będzie wybranym, i ezy mn się 
nie powiedzie tak samo, jak p. Weiasowi z Stan- 
kenfols, który w ubiegłym roku w Izbie deputo- 
wanych w klubie Hohenwarta wielką grał rolę, 
wypłynąwszy podobnie meteorowi na parlamen- 
tarny boryzont na to, aby później równie szybko 
zeń zniknąć. Lewica w przyszłej Radzie państwa 
prawdopodobnie jeszcze z mniejszym zastępem 


kszej części poziomie politycznego wykształcenia 
stojących; ei korespondenej, Diesin kawiarniane 
egzystoncye, ezerpią w fasach swoje natehnienia; 
ztąd upodobania do mętnych źródeł, i ztąd po- 
chodzenie wiadomości, upodobanie w skandalu 
pod pozorem katońskiej straży interesów krajo- 
wych — plotkarstwo brukowe, rozszerzające się 
dziennikami po wsiach, tem niebezpieczniejsze, 
że plotka brukowa w mieście powstała rano, wy- 
parta i zatarta jest przez wieczorną, na wsi zaś 
zajmuje ona przez kilka dni wiejskiego esytelnika, i 
komentowana w wiejskiem zaciszu, staje się credo 
politycznem, a szlacheie czytający wiadomości przy- 
niesione mu na drukowanej bibule croit vraiment 
que c'est arrivć, a w najlepszym razie powie „mu- 
si tam coś być na tem.“ 

Pobyt więe w delegacyi- staje się x czasem 
strasznem brzemieniem i jarwmem. Jest eoé tra- 
giesnego być członkiem Barr ambasady 
w Wiedniu wysłanej przez kilkakroć sto tysięcy 
wyboreów, widzieć trudności, o których się w kra- 
jú niema jasnego wyobrażenia; wiedzieć, że ka- 
żdą korzyść tylko zręcznością, trudem, negocya- 
cyą i kompromisem można zdobyć, a nie módz 
ciągle EAE ay komitanta i par "er 
stanku go objaśniać, a ezuć, że ten komitent żie, C 
niedokładnie, lub zgoła fałszywie objaśniany, zży- ma Pait girah tT p ułówkcć M 
ma się na swego posła, i oskarża go 0 chłód obalił Taa: Ti Lai ryż a red» Aed 
w saa i niezręczność w l paraiba es zyslnych? 5 J 
jętność na jego interesa, a 60 najstraszniejsze, P Yee £ 
choć Sei aa ogólne, o zbytnie pamiętanie SWE B. k a Jets proś toi być 
o swoi asnych. l a. 

I trzeba albo wielkiej dozy lekkomyślności — paz arei mE tiret ga íz ari Aa blue 
ezy bezmyślności, lub śmiesznej xarozumiałości, kim naciskiem uleg at 


ny te nie zgadzają się z pięknemi słowami Oze- 
chów. Z niestrudzoną wytrwałością starają się oni 
każdy gmach podkopać, jaki Niemey w przeciągu 
długiego ezasu wznieśli w ich kraju, czepiają się 
każdej szkoły, każdego urzędu i starają się wszę- 
dzie zapanować. 

Czyż można się więc dziwić, że Niemey usu- 
nęli się powoli zupełnie ód Czechów, i że, jak się 
to pokazało z okazyi mowy dep. Russa nad kwe- 
styą językową, żałowali, iż wypowiedzieli choćby 
jedno tylko słowo, które możnaby tłumaczyć, jako 
wypowiedziane w duchu pojednawezym ? — Może 
Niemey postępowaliby inaczej, gdyby Czesi obrali 
byli wręcz przeciwną taktykę. Przynajmniej tak 
uezynili Węgrzy, którzy, skoro klęska na polu 
walki złożyła w ieh rece los monarchii, w mo- 
wach i dziennikach żądali dla siebie wszystkiege, 
jako cenę pokoju, w czynach jednak i podezas 
rokowań z zachodnią połową państwa nie nasta- 
wali na warunki egzysteneyi tej połowy i pań- 
stwa. Gdyby Qzesi podobnie postępowali i wśród 
okrzyków niezdolnego do powzięcia sądu tłumu 
starali się wynaleść rzeczywistą podstawę do przy- 
szłego pokojowego i konstytucyinego pożycia obu 
narodowości w Czechach i na Morawie, ustałyby 


w rządzie, tak w stoliey, jak na prowincyi, tego nikt 
nie Wi ye z wyjątkiem jakiejś małej garstki 
zwolenni R: reformy, którzy zresztą zupełnie 
się rozpłynęli w więcej rozrzedzonym roxzezynie 
konserwatyzmu. Pozostają więc tylko żądania e- 
konomieznej natury, „Czyli jednem słowem, jak 
ktoś dobrze A Bo kraj ma wszystkiego do- 
syć, tylko y zy mało. I ztąd pochodzi, że 
kraj swoją delegacyę uważa jako wyprawę Argo- 
nautów, 3%, Pó Koła, jako Jazona, i to tak da- 
lece, że się ciągie pyta, co nam delegacya przy- 
wiesie na święta Wielkanocne, lub na Zielóne 
świątki, i że na pani delegaci wracający do do- 
mu, zadają sobie zupełnie na seryo to pytanie, 
wiele razy sosya jest odroezona : „00 my Galieyi 
przywozimy?* , , j 

Otóż tu się ciernie zaczynają. — Przed 5 laty 
mówiono sobie: zdobądźmy kolej transwersalną i 
uregulowanie sprawy indemnizacyjnej ; to na sze- 
ściolecie wystarczy. Na kolei transwersalnej cho- 
dzą już pociągi, A sprawa indemnizacyjna z wiel- 
kim trudem przebyła dwie cieśniny, ugodę zawo- 
towang przez Sejm, i uchwałę w komisyj budże- 
towej w Radzie państwa; od tego czasu jednak 
namnożyło się postulatów i postulacików: kolej 
Jarosław-Sokal, już zbudowana, kolej Rawska bę- 
dzie zbudowana, koleje na Podolu, Kopeezyńce- 
Tarnopol, niatyn- Za eszozyki i t. d. zapewne i 
na to przyjdzie czas, to postulaciki; a decentra- 


lub wielkiej ufaobei w swe siły, lub prawdziwe- | dniczego. Właśnie dl e tej Bi jeunch j ny ? 
go najozystszego krzyształowego patryotyzmu, by ralnie prawica 12 E poino części A a 
w łem położeniu członka delegacyi polskiej |niej przcować. g can inii Brt amet e kiej 
w Wiedniu długie lata wytrwać; a jednak tylko |Pra"7, jaka R) ai SOlawia: deut wu, to prze- 
wytrwanie przez długie lata przynosi i znajomość ciw p. Groe dit — Poa la, jest w najwyższym 
stosunków i ludzi, i spraw, i tę ciągłość w pra- stopniu nR er g. 4 Mai 1 poszezególne ele- 
ey, bez których najszlachetniejsze instynkta, a RY: z jakioh się abi składa, nie powinny py- 
nawet bystrość i wrodzony zmysł poupon nie |ta6 o to, ezego im gabinet Taaffego nie dał, leez 


i doni 6. zdobyć, zbu-|zawsze tylko o to, eoby im dał gabinet Chlu- 
Kie Sereni ed wę meckiego i Herbsta. Prawiea musi pamiętać, iż 


rząd nie może i nie powinien dać się jej naci- 
PE skać. na oayaaro dan sytuacya zakazuje zap mrap si 
. Ą ryeznie wszelkiego dalszego na prawo posuwania | już oddawna zatargi między narodowóściami w tych 
Wobec z jednej strony wryrachotane? się. Specyalnie Polaey małę waśdki pa dł krajach, a może zkakaiożoby nawet środek do 
pessymizmu części prasy krajowej, a Z dru- x i 
giej wygórowanych nieraz żądań tejże czę- 


ostrożnymi. Jeżeli zważą, jak się ich stosunki |zabezpieczenia uzyskanego w ten sposób pokoju 
w Prusach i w Rosyi właśnie w ostatnich tygo-lprzed niepewnością wszelkich przyszłych syste- 


wara 


niejedno, eo okazuje się jako postęp w dziedzinie 


tempo prac parlamentarnych. Rozumowania i za: 


Przedewszystkiem zasmueać muszą w równym 


wa "pa. 


imów, i zabospieczenia państwa wogóle przed wszel- 


m rządem , przed zacofanem i reakcyą. 
Bojusz bowiem między Niemeami a Czechami zło- 
żyłby w ręce tych narodowości los państwa na 
zawsze, Przeciw sojuszowi Niemeów i Czechów 
nie możnaby w Austryi nie zrobić, byłby on du- 
ohową i materyalną potęgą. 

Ale Czesi zawarli sojusz z Polakami, sojusz, 
który stał się fatalnym dla Niemeów. Gdyby p. 
Rieger chciał kiedy przejrzeć wzajemne conto, 
przeląkłby się, jak wiele w tej spółee dostało się 
na korzyść Polakom, ajak mało Czechom. Pomi- 
jająe rozporządzenie językowe, które nie przynio- 
ało pozytywnego rezultatu żadnej narodowości, 
ale tylko negatywny rezultat polegający na ehao- 
tycznem zamieszaniu wszystkich dotycherasowych 
stosunków, okaże się jako całe saldo Czechów: 
uniwersytet, i ezesko morawska kolej transwer- 
salna, podarunek, któryby im Niemey nietylko 
chętnie byli dali, ale nawet dać chcieli, a nie b 
łoby potrzeba x kieszeni opłacających podatki 
Czechów ponosić olbrzymich ofiar na Galioyo, któ- 
re w ostatnich latach składane bywały w różnyeh 
formach i nie przyszłoby było do tego niesłycha- 
nego i niepojętego po wszystkie czasy faktu, że 
Polacy rządzą Austryą i że Lwów na całą wo- 
wnętrzną i zagraniezną politykę monarchii uzy- 
skał wpływ decydujący. Jeśliby kto chciał zrozu- 
mieć dziwaczność tego zjawiska w oałej jej do- 
niosłości, potrzebuje tylko rzucić okiem na sta- 
nowisko, jakie mają Polacy w za rzyjażajonem 
x nami sąsiedniem psństwie niemieckiem. Nie ży- 
czylibyśmy sobie, aby podobny los spotkał ich 
w Austryi. To lera pewna, że Czesi i Niemey 
są przynajmniej tak dobrymi Austryakami jak Po- 
lacy, że im więe przynajmniej równy należy się 
we władzy udział z szlachetnymi dziedzicami libe- 
rum veto, Czesi mają tylko pozorny udział we wła- 
dzy, który pewnie nie sięga dalej, niż wpływ bar. 
Prażąka w radzie ministrów; Niemey nie mają u- 
dziąłu, a wina za to spada na sojusz Czechów 
z Polakami, 

Któż może się dziwić, że wobec takich stosun- 
ków ludy i ieh reprezentanci, którzy żyją w tej 
wierze, iż należą do właściwej, starej, pięknej 
Austryi, mało ezują zadowolenia i że pragną, aby 
się te stosunki zmieniły ? 


znani AN 


KORĘSPONDENCYA „CZASU.“ 


Lwów 17 kwietnia. 


(83) Qzynności przygotowaweze około założe- 
nia miższej szkoły rolniezej dla powiatów zachó- 
dnio-galieyjskich postępują bardzo szybko. Dzięki 
ofiarności Dra Hermana Oseesa s Kobiernie, któ- 
ry ofiarował na pomieszezenie szkoły dwór s po- 
trzebnemi zabudowaniami, oras ogród i grunt na 
pole doświadesalne, powstanie szkoły w tej!miej- 
ssowości jest zapewnione, Projekt statutu ułożo- 
ny został przez Wydział krajowy w porozumieniu 
z iateregowanemi powiatami, mianowicie z ankie- 
tą zwołaną w tym eelu przez Wydział powiato- 
wy w Białej. Porozumienie to było potrsebnem, 
bo służący za wzór statut szkół rolniesych w Ho- 
rodenee i Jagielniey wymagał zmian sastosowa- 
nyeh do odmiennych stosunków zachodniej ezęści 
kraju. Głównym powodem zmian jest wyższy sto- 
pień wiadomości przygotowawezych u ludności 
wiejskiej w zachodnich powiatach. Nauka osyta- 
nia i pisania nie będzie wymagać w szkole ko- 
bierniekiej takiego traktowania, jak w Horodenee 
i Jagielniey. Dzięki tym pomyślnym stosunkom, 
można było w Kobierniesch poprzestać na dwu 
letnim kursie, kiedy natomiast w Horodenee i 
Jagielniey trzyletnia nauka jest konieczną, W kon- 
sekwonoyí taxże i dalszy plan nauk sawa 
w wzorze horodeńskim i jagielniekim uleds mu- 
siał eo do Kobiernice pewnym zmianom. Nauki 
elementarne mniej wymagają ezasu, a za to mo- 
żna będzie szerzej traktować przedmioty fachowe. 
w pk rzepa szkoły kobierniekiej wejdą nadto 
przedmioty woale nieobjęte planem nauk w Ho- 
rodence i Jagielniey, mianowieie weterynarya, ho- 
dowla ryb i gosp two stawowe, wreszcie ogro- 
dnietwo i sadownietwo. Na gospodarstwo stawowe 
położony zostanie nacisk, gdyż świetny stan jego, 
mianowieie w powiecie Wadowickim, wymaga te- 
go. Ilość uczniów w Kobiernicy (30), wyższą bę- 
dzie o 10 od liezsby przyjętej w Horodenee i Ja- 
gielniey. Oprócz uezniów zwyczajnych dopuszeza 
statut do szkoły kobierniekiej także nadzwyezaj- 
nych, którzy cheą się wykształcić w pewnej tyl- 
ko gałęzi gospodarstwa wiejskiego. W zachodniej 
euęści kraju taka kategorya uexzniów jest nio- 
zbędnie potrzebną. Ze względu na sąsiedztwo 
Ssląska, gdzie kierownik szkoły rolniezej pobiera 
2000 złr. rocznie, Wydział krajowy musiał dla 
kierownika szkoły kobierniekiej wpne wyższe 
emolamenta, aniżeli dla kierowników szkół w Ho- 
rodenee i Jagielniey. Wskutek tego i wogóle 
x powodu odmienności stosunków miejscowych, 
suma kosztów utrzymania w szkole kobierniekiej 
(8120 atr.) różnić się będzie stosunkowo znaeznie 

budżetów szkoły horodeńskiej i jagielniekiej. 
Fandusz krajowy, jak wiadomo w toj ehwili mniej 
skiej 17) niż w chwili tworzenia szkoły horodeń- 
skiej i jagielnickiej, musi żądać więcej ofiar od 
pe i zo w pierwszym rzędzie intereso- 
wanych powstaniem | rozwojem szkoły rolniczej 
w Kobiernieach. Wezwanie do niesienia takich 
ofiar w formie dotacyi lub stypendyów dla uezniów, 
wystosował Wydział krajowy do Krakowskiego 
Towarsystwa rolniczego, oraz do Reprezentaeyj 
powiatowych w Zyweu, Wadowieach, Chrzanowie, 
Krakowie, Myślenieach, Wieliezee i Bochni. Do- 
tąd już zapewnione zostały sjoni na utrzy- 
manie kilku uezniów. Mianewieie ofiarował Wy- 
dział poy w Białej trzy stypendya, prozes 
tamtejszej Ra 
pwd a p. Gabrycia Wrotnowska z Łąk także 
Dia stypendynm na i 
oba te ostatnie piękne przykłady znajdą naśla- 
dowców w okolieznem obywatelstwie. | 

Wybory do 43 Rad powiatowych rozpisane zo- 
stały pierwotnie w kuryi większej posiadłości na 
8 maja. Ze względu na zachodnie powiaty, w któ 
rych dzień ów. Stanisława stanowi święto uroczy- 
ste, termin wyborów w tej kuryi przeniesiony 10- 
stał na 12 maja. Do rzędu powiatów mających 
teraz odnowić swoje Reprezentacye, przybędzie 
jeszcze powiat P;lzneński, 

Istniejące tutaj już od trzech lat „Wydawni- 
etwo ludowe* dzięki ofiarności komitetu, który je 
założył i eiągle zasila, rozwija obok „Macierzy 
polskiej“ bardzo pożyteczną dajałalność, Książę- 


powiatowej p. Kluski jedno sty- fa 
przeciąg 3 lat. Zapewne | ko 


ezki tego wydawnietwa pojawiają się peryodyesnie 
eo miesiąc, po bajeesnie nizkiej eenie (1 słr, za 
12 miesięcznych tomików) w polskim i ruskim ję. 
zyku. W ruskich książecskach starannie przestrze- 
gana jest czystość jęsyka, i pod tym względem 
książeczki te stanowią zbawienne antidotum na 
dziwolągi wydawnietw słynnego czy osławionego 
Towarzystwa Kaczkowskiego. Wydawnietwo lu- 
dowe, o którem tu mowa, umie wybornie w ksią- 
żeezkach swoich łączyć rzeczy przyjemne z po- 
żyteesnemi, podając czytelnikom raz pouezającą 
powiastkę, potem opowiadanie historyczne, lub 
przystępnie i jasno opracowane wykłady, jak np. 
o koko gmianyeb, o towarzystwach zaliezko- 
wych. Jedna x ostatnich książeczek doskonale 
objaśnia wiejskim esytelnikom korzyści zabezpie- 
eseń w krakowskiem Towarzystwie asekuracyj- 
nem. Kto tylko może, powinien rozpowszechniać 
te książeczki między ludem. 


Wiedeń 17 kwietnia, 


(a) Zapatrzeni w nasze tu polityezne stosunki, 
niejasne i pełne trudności, bez zawiści, ale nie 
bez zazdrości przenosimy w wolnych chwilach nasz 
wzrok na drugą stronę Litawy, Szczęście we wszyst- 
kiem służy koronie św. Szczepana, a powodzenie, 
jakiego p. Tisza przez tak długie lata nieprze- 
rwanie doznaje, bezprzykładnem jest prawie w dzie- 
jach rządów parlamentarnych. Mawiają na naszej 
Rusi: prybudj szezastie, rozum bude, Do Kolo- 
mana Tissy możnaby to przysłowie w odwrotnem 
zastosować znaczeniu, On wielkim rozumem zdo- 
był najpierw naczelne w państwie stanowisko, 
szezęście potem samo przybyło. Kiedy w ezasie 
pódróży cesarskiej deputacya kroaeka powróciła 
z Lublany i w Trójkrólestwie rozpoczął się na- 
miętny ruch narodowy, zdawało się, że gwiazda 
Tiszy blednie i ku zachodowi się chyli. Oczeki- 
wano wówozas drugiej etapy w rozwoju kwestyi 
wschodniej. Przypominano sobie słowa traktatu 
berlińskiego: poza Mitrowieę! Pojmowano więe, 
że w takiej chwili Kroaci mogli dla swych na- 
rodowych dążności znaleść opiekę, a może nawet 
podnietę tam, gdzie jej w dawnych latach często 
szukali i zwykle znajdowali. Była wtem kwestya 
bytu dla gabinetu Tiszy, który z idei madziar- 
skiej czerpał jedynie swą żywoótną siłę. Tymeza- 
sem zmieniły się konjunktury międzynarodowe. 
Mitrowiea pozostała jeszcze na teraz krańcowym 
punktem polityki austryackiej, Ruch narodowy 
w Kroaeyi stał się zawadą raczej niż pomocą 
dla tej polityki. Gdy zaś tromtadracya tutejsza 
pod wodzą Starezewiea rozpanoszyła się w Sej- 
mie, a żywioły poważne nie okazały dostatecznej 
odwagi czy siły, życzliwe przedtem oko odwróciło 
się obojętnie od owej czezych wybryków wido- 
wni, Tisza odetehnął swobodnie, ale nie poprze- 
stał na tem, co nie było dziełem jego energii, 
leez raczej rzeczą szczęścia. Oddawna pracował 
on nad poskromieniem Serbów w Banacie, którzy 
nie zapomnieli jeszeza swej odrębnej wojewódiny, 
a zapomocą Omladiny i pod przywództwem Mile- 
tiea stanowili potęgę, z którą rząd węgierski li- 
czyć się musiał. Przytłamić moeą i pozornie zdu- 
si agocz 4 ruch, nie jest rzeszą trudną, gdy się 
ma na rozkazy wojsko i kryminał, W tem jest 
polityezny rozum, żeby rwące prądy ująć w brzegi 
właściwe i.na swoje koło obrócić. 

Różne ta sprawa przechodziła fazy, lecz w koń- 
eu Tisza postawił na swojem. Serbowie, nie bez 
zastrzeżeń wprawdzie, uderzyli jednak ezołem 
przed ideą madziarskiego państwa. Jeśli na pod- 
stawie najnowszej deklaracyi serbskiej przyjdzie 
do trwałego pojednania między madziarskiem 
a serbskiem plemieniem, będzie ona stanowić epo- 
kę w dziejach korony węgierskiej, a urok Tiszy 
w jańniejszem jeszcze niż dotąd świetle zabłyśnie. 
Węgrzy mają niezawodnie więcej politycznego 
smysłu, niż którekolwiek plemię po tej stronie 
Litawy, ale przytem mają fantazyę do rozbujania 
skłonną. Dlatego nieraz rzeczy w istocie drobne, 
nabierają tam pierwszorzędnej wagi. Drobnym 
w istocie był spór o targ wołowy w Preszburgu. 
Ale w lot sprawa ta przybrała w Węgrzech bar- 
wę patryotyczną, umysły się rozjątrzyły, a spo- 
sób, w jaki rząd węgierski wziął się do tej spra- 
wy, i rezultat przezeń osiągnięty, pochlebiły opi- 
nii publicznej. Organa tej opinii miały tyle taktu, 
ig nie uderzyły w trąby i puzony, alə każdy pa- 
tryota węgierski chlubi się in camera caritatis 
zwycięstwem swego rządu. W przededniu wybo- 
rów zajście to przyszło, jakby na zamówienie. 
Na polu ekonomieznem rozkwit za rządów Tiszy 
jest widocznym. Kiedy on obejmował rządy, w Wie- 
dniu nieraz dyskutowano o tem w kołach polity- 
eznych, co się stanie, gdy zbankrutowane Węgry 
przestaną wypłacać swoją obowiązkową ratę na 
rzecz wspólnego długu. 


przeciwnej 


stronie nadawać leg lat osta- 


tnieb, urastające ztąd zaufanie w sil Pep 5 
kła w takich razach po stronie dań Bre 
dnomyślność narodu z rządem. W g Wo- 

żeby mogła służyć za 
prognostyk, ale zawsze ze względu na niedaleką 


SZCZE ZZA 


CZAS + Boboty ib Kwietnik iu6%, 
Paryż 12 kwietnia. 
+) Obehody wielkiego tygodnia i uroczystoś- 


lei wielkanocne spotkały się z szeregiem zebrań 
anarchistów —i nigdy może wyraźniej nie obja- 
wiał się ten rozdział ludności katolickiej od spo- 
gańszczonych tłumów. Kościoły były przepełnio - 
ne a groby Chrystusa urządzone z niezmierną 
wspaniałością, zwłaszcza w kościele św. Magda- 
leny, Matki Boskiej zwycięskiej, św. Filipa i 
w Notre Dame, Polieya utrzymywała porządek 
przy wejściu; tak wielkim był natłok pobożnych. 
Obrzędiumywania nóg dwunastu starców dokonał 
w kościele katedralnym Notre Dame kardynał Qui- 
bert. Przez eały wielki post najznakomitsi kaznodzie- 
je w różnych dzielnicach miasta zgromadzali mno- 
gość słuchaczów — a gdyby zebrać razem te ka- 
zania pasyjne ilisty pasterskie biskupów Franeyi 
ogłoszone w ezasie wielkopostnym — powstałoby 
dzieło wspaniałe, godne czasów Massilona. 

Ileż by natomiast niedorzeczności, dowodów 
wzmagającej się ciemnotyi barbarzyństwa przed- 
stawiała podobna kolekcya mów i rozpraw wy- 
głoszonych równocześnie w salach Levis i Petrelie 
gdzie spełniają rolę kaznodziejij obywatele Li- 
sageray, Gambier i inni apostołowie anarchizmu. 
Zebrania te znów weszły w modę, a rząd nie sta- 
wia żadnej przeszkody, zbieraniu publicznemu 
składek dla robotników z Anzin, którzy związali 
się w bezrobocie. Zmowa ta jest dziełem zorga- 
nizowanem przez przywódzów międzynarodowe- 
go wywrotu, którzy tam przybyli ze Szwajcaryi, 
jak Paweł Minek, Juliusz Gnesde, Roche — zgoła 
wszystkie wielkie ryby naczelnego komitetu kie- 
rującego partyą dynamitową. Organem tej szajki 
jest dziennik ? Explosion wychodzący w Genewie, 
a kolporterowany swobodnie po całej Franeyi. 
Zdaje się, że w ostatnich czasach wyszło znów 
hasło, aby roboty anarchistyczne zwrócić ku Fran- 
oyi — zwłaszoza, że kiedy gdzie indziej obu- 
dzona czujność rządów — tu władza patrzy z za- 
łożonymi rękami. Zmowa w kopalniach Anzin 
dała już powód do zaburzeń, a przybiera coraz 
większe rozmiary, pociągając za sobą inne miej- 
gcowości i całe okolice w departameneie półnoe- 


nym. 

W tym roku niebyło oficyalnej uezty masoń- 
skiej w wielki piątek — owszem Figaro umieści- 
ło jakby rodzaj communiquć p. Ernesta Renan, 
w którem autor „Zycia Jezusa“ za pośrednietwem 
usłużnego sprawozdawey, wypiera się, aby on wraz 
s St. Boeufem dali przedlaty pierwszy przykład tej 
demonstracyi antichrześciańskiej. Był to czysty 
przypadek, mówi sprawozdawca, że książe Napo- 
leon zaprosił się na obiad do St. Boeufa na pią- 
tek — a ten piątek był właśnie wielkim. Ztąd 
powstała legenda o umyślonych ucztach wielko- 
piątkowych. Sprawozdawca dodaje nadto, że p. Re- 
nan zwykł odtąd pościć w wielki piątek. 

Z rozpuszezeniem Isb, nastała cisza polityczna. 
Dzienniki komentują jeszcze nową ustawę muni- 
cypalną, która ma być pierwszą próbą wznowie- 
nia skrutynium list. Na prowineyi przygotowuje 
się agitacya do zbliżających się wyborów rad de- 
partamentowych. Mają się one odbywać pod ha- 
słem wykluczenia polityki i uwzględnienia tylko 
kwestyj ekonomieznych i administracyjnych lo- 
kalnego znaczenia. Na tej podstawie jest pewna 
dążność kompremisu między umiarkowanemi ży- 
wiołami; czy to w praktyce da się przeprowa- 
dzió— rzecz zaiste wątpliwa, ehoć efary rządowe 
i obóz oportunistów zdaje się skłaniać do tego 
programu, z obawy przed wsmoenieniem rady- 
kali» mu, 

Nowe dwie straty w świecie nauki i w świe- 
eie parlamentarnym. Po zgonie historyka Migaeta, 
Akademia straciła J. B. Dumasa słynnego ehe- 
mika — osierocony zaś zgonem Rouchera obóz 
bonapartystowski, poniósł znów dotkliwą stratę 
w p. Hantjean. 

J. B. Dumas zmały w Cannes, był jednym 
s najstarszych wiekiem członków Akademii, uro- 
dził się bowiem w r. 1800. Zdobył sobie weze- 
śnie w nauce głośne imię dziełami: Traité de 
chimie appliquée aux arts. Leçons sur la philo- 
sophie chimique, Essai sur la statistique chimique 
des étres organisés i t. d.— oraz kilkoma ważne- 
mi odkryciami. W 1832 r. został osłonkiem Aka- 
demii umiejętności i jej sekretarzem; w 1848 r. 
zasiadał w Zgromadzeniu narodowem, za cesar- 
stwa urzędował w ministerstwie rolnietwa, w 1863 
roku zajął krzesło w Akademii ezterdziestu. Był 
nadto dekorowany wielką wstęgą legii honorowej, 
na co zasłużył nietylko tytułem uczonego, ale 
nadto jako jeden z założycieli i główny kiero- 
wnik szkoły centralnej sztuk i rzemiosł. W nauce 
poważny ten pracownik wolnym był od wszelkich 
tendeneyj, które nawet w retorcie chemieznej 
szukają argumentów materyalizmu— i nieraz od- 
pierał hipotezy darwinistowskiej szkoły. 

P. Hantjean należał do najśmielszych, do naj- 
bogaiszych i najbardziej wpływowych członków 
rozbitego dziś obozu bonapartystów. Umarł on 
nagle, licząc zaledwie lat 60. Za młodu oddawał 
się przedsiębiorstwom handlowym; doszedłszy do 
znacznej fortuny, podasi córkę marszałka Magnan, 
który wprowadził swego zięcia na arenę parla- 
menterną. (łosował on przeciw wydaniu wojny 
Prusom — po Sedanie był jednym z deputowa- 
nych, którzy głosowali przeciw ogłoszeniu upadku 
cesarstwa. Nie szezędził ofiar pieniężnych dla 
popierania dzienników i agitacyi bonapartystow- 
skiej. Często odwiedzał Cesarzową na wygnaniu. 
Po śmierci jej syna, zbliżył się do księcia Na- 
poleona i należał do stronnictwa du rappel au 
peuple, ale jako konserwatysta zajmował w tych 
naradach stanowisko na skrajnej prawicy. Dare- 
mnie książęta orleańscy esynili zachody, aby 
przeciągnąć Hantjeana;— na wszelkie propozycye 
odpowiadał, że w razie ogłoszenia królem hr. 
Paryża, on uchyli się od życia publieznego. 


u A A, 


Najj. Pan postanowieniem z 4 kwietnia b. r. za- 
twierdził wybór Jakóba Wiktora na wieepreze- 
sa galicyjskiego Zakładu kredytowego we Lwowie. 


Kronika miejscowa | zagraniczna. 
Kraków 17 kwietnia, 

Śnieg pokrył dziś „zieleniejące już trawniki 

i listki z pączków rozwinięte a powietrze znacznie 

się oziębiło. Dachy domów, białe całkiem, wywołu- 

ją narzekania na kapryśną wiosnę. Prawdę tóż mó- 

wią zeszłowieczne kalendarze: kwiecień plecień, bo 


przeplata, trochę zimy, trochę lata! A kalendarz 
Łowiecki następujące ładne rzeczy opowiada o kwiet 


Begs "teg 


w innych trwa przez cały (u miesiąc, Zrana odby= 
wa się polowanie na dubolty i krzyki, Na odno- 
gach rzek, stawach i wyrorach, samopas za sami- 
cami ciągną kaczory, Mnóstwo canjek uwija się już 
po moczarach. Na jarząbki i ciętrzewie odbywają 
się dobre łowy na tokowiskach. Po lasach lęgną 
się kruki; młode z gniazd wybrane obłaskawić mo: 
żna, Wykławają się tóż gawrony, a niekiedy głu- 
szce i kwiczoły. Na głębszych i zarosłych błotach 
tokują bekasy. Gęsi dzikie, żórawie i kaliki nad- 
ciągeją z cieplic. Myśliwy dawno już zawiesił „knie- 
jówkę*, a tylko niekiedy pochwyci „ptaszaicę*,„ Wo- 
bec tak rozbudzonego już życia przyrody, dziwnie 
smutno wygląda ten zimny biały całun śmiertelny. 

— W budownictwie miejskiem zebrała się 
wozorsj po raz ostatni podkomisya zastanawiająca 
się pod względem sanitarnym nad planami p. Pry- 
lińskiego na dom starców imienia Holclów. Na spra- 
wozdawcę uchwał w tej podkomisyi zapadłych, wy- 
znaczono r. m. prof. Dra Pareńskiego, który je przed- 
łoży na najbliższem posiedzeniu komisyi sanitarnej 
i ta ostatecznie wyda o nich swoją opinię, którą 
podamy we właściwym czasie, z 

— Namiestnietwo znicsło orzeczenie Magistratu, 
które zarządziło konfiskatę mąki na mace, przez kot 
legium rabinackie za nieświętalną uznanej, a którą 
sprzedawali starowiercy, stający na poprzek dąże- 
niom postępowym zboru izraelickiego. 

— Dyrekcya Seminaryum nauczycielskiego żeń- 
skiego urządza w gmachu szkolnym, począwszy od 
d. 20 b. m, t.j. niedzieli wystawę robót uczennic, 
kształcących się w pracowni szkolnej, której zakres 
stanowi: malowanie na glinie, drzewie, blasze, por- 
celanie, aksamicie i atłasie, oraz wyrób sztucznych 
kwiatów i koszykarstwo, Zeszłego już roku, kiedy 
wystawa ta po raz pierwszy otwartą była w d. 4, 
5, 617 maja, podnosiliśmy z całem uznaniem prak- 
tyczność tej pracowni, zachęcaliśmy publiczność do 
najliczniejszego zwiedzania wystawy i nabywania wy- 
robów uczennic, wyrobów mających praktyczną do- 
niosłość i mogących zastąpić sprowadzane za drogie 
pieniądze z zagranicy tego rodzaju wyroby, które tu 
są o wiele tańsze. Wierzymy, że i w tym roku publi- 
czność licznem zwiedzaniem i zakupywaniem przed- 
miotów poprze pracownię i jej dalszy rozwój. 

— Towarzystwo gazowe Dessauskie, które 
jaż tyle dało się we znaki naszemu miastu, nie prze- 
staje i nadal stawiać trudności na każdym kroku 
administracyi miejskiej. I tak, gdy w d. 11 b. m. 
komisarz obwodu II i inspektor oświetlenia p. Müa- 
nich wstrzymali robotników Tow. gazowego od dal- 
szego odrywania braków i chodników, dopokąd Ma- 
gistrat nie wyda polecenia i nie wyśle dla kontroli 
urzędnika z budownictwa miejskiego — dyrekcya 
Towarzystwa gazowego Dessauskiego wystósowała 
bardzo cierpkie pismo, zwalające odpowiedzialność 
na zarząd miasta za wszelkie ztąd wyniknąć mogące 

padki i szkody. 

-—— Baletnicze występy w Krakowie. Utrzy- 
mują niektórzy, iż baletowi Łukowicza podobno po 
raz pierwszy w Krakowie scena ustąpiła miejsca. 
Bynajmniej, — O ile wiem, mieliśmy wielokrotnie 
popisy baletnicze. — I tak w listopadzie r. 1828 
Springerowie występowali. ( Tańce w sabotach, — 
Springer jako Żoko), tudzież Amiotowie: — W r. 
1821 w marcu Kogenowie z rodziną z Paryża. W r. 
1838 bawił balet Koblera z Wiednia, dał dziesięć 
przedstawień, Prócz tego była słynna baletniczka 
panna Recke. Musiało się im wieść dobrze, skoro 
w r. 1835 znów dali dziewięć widowisk. W r. 1827 
i 1832 występowali Zielińscy., W r. 1844 w sty- 
ezniu, był balet dziecinny D. Rosettiego z Genui, 
dał pięć widowisk, Ostatni benefis baletników dał 
czystego zysku złotych polskich 256, W roku 1844 
w lipcu, był balet dziecinny i gimnastyczny Karola 
Pricego. Dał 12 widowisk. Ratował on kasę tea- 
tralaą podczas zachwiania sceny krakowskiej z po- 
wodu nagłych sporów Rychtera i Palczewskiej, wy- 
powiadających Meciszewskiemu kontrakta. W roku 
1847 grywali baletnicy Brue z Berlina. Wystąpili 
7 razy. W r. 1858 za Megerlego występował balet 
Franc. Weissa z Josefstadu, z Wiednia, złożony z o- 
sób 38, dał 15 widowisk. Ceny miejsc były: Loża 
parterowa i 1go piętra 8 złr. Loża 2go piętra 2 
złe, Bilet do foteli 50 krajo., do krzeseł 40 krajo., na 
balkon 80 kraje. Na parter 24 kraje. Balkon stojący wę 
krajo, Galera 10 kraje. Można sobłe było wówczas 
baletu i teatru używać. Wreszcie za entrepryzy Mą- 
czyńskiego, miał teatr krakowski grr ciag sea 
dyrekcyą Adolfiego. W nim popisywały się: Tar- 

owska, Zaplatalska, Hofmanówne Józefa i Mina, 

Popławska, Linkowska, Tislerówne, Szuszkiewiczó- 
wna. Dwie ostatnie szczególnie się odznaczały, Ba. 
let ten istniał przez lat trzy, od r. 1845 do 1847, 
choć był on na mniejszą skalę, — bo przeplatał 
akta komedyi, lub urozmaicał operę. — Bywały też 
różnemi czasy liczne popisy baletników, jak: An- 
gelika Laurent, Chelchowska matka i córka, Cheł. 
mieka Mar., Pepitta, Lesińska Leopoldyna, Palczew- 
aka Teresa, Szczepańska z bratóm i Radzyńska Jó- 
zefa (1840), Wondraczek Walery, Żebrowskie Ce- 
cylia i Aniela (r. 1834), Zatem balet na scenie na- 
szej nowością nie jest. E. 

— Marcin Krzaczkowski, powszechnie. sza- 
nowany em, c. k. radca sądowy, ojciec dyrektora 
lwowskiej policyi, zmarł onegdaj we Lwowie w 86 
roku życia, Pogrzeb odbył się we środę po południu 
przy bardzo licznym udziale przyjacioł i znajomych 
nieboszczyka oraz jego rodziny. 

— Nowy Sącz. W d. 30 marca wybuchł ogień 
w Chełmou pod N. Sączem i pochłonął 18 zabudo- 
wań włościańskich. Zaś w d. 14 b. m. spalił się 
w N. Sączu młyn amerykański z zapasami zboża i 
mąki. Straty w obu wypadkach znaczne, a powo- 
dem, jak się zdaje, tu i tam nieostrożność, Do zlo- 
kalizowania ognia przyczyniła się głównie tutejsza 
straż ogniowa ochotnicza, co jej za tem większą 
poczytać należy zasłagę, że w obu wypadkach gro- 
źnem było niebezpieczeństwo, a to w Chałmeu głó- 
wnie dla zabudowań dworskich, w N. Sączu zaś dla 
całego przedmieścia i kilku innych w pobliżu leżą- 
cych młynów. W rekwizytach i ubiorach straż do- 
znała znacznej szkody, a także kilku ludzi doznało 
uszkodzeń na ciele. Zauważono w obu wypadkach 
zupełne uchylenie się załogi wojskowej od udziała 
w ratunku, co wywołało powszechne zdziwienie, gdyż 
poprzednicy teraźniejszego komendanta przy każdym 
pożarze stawali osobiście z licznem pogotowiem, które 
straży ogniowej przy gaszeniu pożaru było zawsze 
wielce pomocnem. Czyby obecnie miały istnieć ja- 
kics dawniejszej a niewątpliwie pięknej i cennej 
praktyce przeciwne przepisy ? 

— W Poznańskiem agituje się obecnie pro- 
jekt założenia nowego Towarzystwa p. n. „ Towarzy- 
stwa obrony prawnej.* Wiadomą jest rzeczą, że 
wielu nadużyciom względem ludności W. Ks, Poznań- 
skiego można zapobiedz przez „wytoczenie sprawy 
przed sądy krajowe, czynić to jednak mogą tylko 
zamożniejsi, proponowane więc Towarzystwo ma na 


niu: W połowie tego miesiąca w niektórych okolicach,| celu albo utrzymanie stałego patrona, któryby obronę 


jak na podgórzu pod Tatrami, ciąg słomek ustaje, 


pokrzywdzonych sam prowadził, albo tóż utrzymanie 


biura, w któremby płatny urzędnik pracę tę pro: 
wadził pod kontrolą honorowego bezpłatnego pa- 
trona. Członkowie obowiązaniby byli płacić wkładki 
rocznej tylko 3 marki, Wybieraliby oni na walnem 
zebraniu radę nadzorczą, x trzech członków sło- 
żoną, której zadaniem byłoby: a) kontrolować prace 
wybranego przez tęż radę — patrona ozy biura, b) 
składać corocznie rachunki z zarządu fanduszów, 
c) starać się o jak największą liczbę członków, d) 
zbierać materyały do obrony prawnej potrzebne, 
zapomocą członków na prowincyi zamieszkałych, 
Taki jest w ogólnych zarysach plan przyszłej orga" 
nizacyi tego Towarzystwa, które nie małą może od- 
dać usługę prowiscyi poznańskiej, 

Jenerał Bismark w Szczebrzeszynie. 
Okazuje się, pisze Gaz. Lubelska,-<*e radzina Bis- 
marków zamieszkiwała w cesarstwie Rosyjskiem jes 
szcze w r. 1736, a przynajmniej jeden z niej był 
w wojsku rosyjskiem. Oto, co spotykamy w dawnych 
aktach szczebrzeskich w tece 8 fascykule 700: „My 
niżej na podpisie wyrażeni, zeznajemy tą naszą 
inskryscyą y obligacyą, iż my zaciągnęli długu pe- 
wnego istotnego y realnego, na wielką i pilną po- 
trzebę miejską zaciągnionego, to jest na teraźaiej- 
szy prowiant Moskiewski, dla JW, Imci Pana Ge: 
nerałą Bismarka za miesięcy dwa, Luty i Marzec 
1737 r. u starozakonnego pana Leybusia Mendlo- 
wicza arendarza szczebrzeskiego, Tynfów dwieście 
y groszy dwadzieścia y czttry, od których dać po- 
winniśmy Złotych Ośm, które obligujemy wię pun- 
ktualnie oddać za Niedziel dwie, bez uchyby, a to 
pod wolną exekucyą na nas skarbową, jako o skar- 
bowe pieniądze. Dat. dnia 16 Februari r. 1736.% 
Adam Doroszewski, Mikołaj Doroszowicz, Tomasz 
Jarczykowski, Grzegorz Ryzikiewicz, Michał Pilecki, 
i inni. 

— Feńnomenalny małżonek. Przed sądem 
przysięgłych w Paryżu stawał w tych dniach nie- 
jaki Robart, tokarz z zawodu, niezawodnie jeden 
z nuajosobliwszych ma'żonków, jacy kiedykolwiek 
zdarzyć s'ę mogli, nietylko w rzeczywistości, ale 
i w powieści. W roku 1880 młody Rohart ożenił 
się z ładniutką „małą“ modystką, Eagenią Julien, 
w której od p'erwszej chwili poznania zakochał 
się na zabój. Miłośnych jego zapałów nie ostudziła 
nawet okoliczność, iż Genia w cztóry miesiące po 
ślubie, a w pięć po zawarciu z nim znajomości, 
obdarzyła go synkiem przedziwnej urody. Wkrótce 
potem przyjaciel domowy p. Hektor Lefevrè z wiel- 
kiem powodzeniem zaczął nadskakiwać pani Rohart, 
a dobroduszny małżonek, widząc to, pewnego razu 
rzecze do swojej „małej:* „ Wiem, daszko, że oszu- 
kujesz mnie; ale wierzaj mi, że Hektor nie może 
ci dać szczęścia. Spróbujmy. Pozostawię was parę 
miesięcy samych, to przekonacie się, jak się będzie- 
cie nudzili.* Odjechał rzeczywiście i powrócił do- 
piero w trzy miesiące do domu, pokazało się jsdnak. 
żs ani pani Kagenia, ani pan Hektor nie czuli 
jeszcze nudów, rozczarowany małżonek więc posta- 
nowił wyprawić oboje na wieś, na rekollekcye. Po 
jakimś czasie szczęśliwy nad wszelki wyraz p. Ro- 
hart, który nieustannie korespondował ze swoją 
„małą,“ otrzymał od tejże lst z prośbą, ażeby 
przyjechał po nią. Na skrzydłach miłości podężył 
do niej, sprowadził do domu, ale po upływie nie- 
spolna., czterech tygodni, Genis znowu zapadła 
w melancholię, a pan małżonek, że bystrą miał 
głowę, pomyślał zaraz: „Kocha jeszcze tamtego, 
niechże jedzie sobie do niego.* Sam odprowadził 
ją na dworzec, zatelegrefował do kochsn-go Hes 
ktora, ażeby był łaskaw oczekiwać ją na stacyi, 
i znowu znalazł się osamotnionym. Później było 
jeszcze kilka prób podobnych, aż w końcu pani 
Rohart cświedczyła, że stale już pozostanie przy 
Hektorze. Ku niemałemu jednak zdumieniu swemu 
dnia 3 grudnia 1883 ujrzała przed sobą małżonka 
swojego łagodnego i poczciwego Roharta, z pistole- 
tem w ręku i mało zaufania budzącym wyrazem w twa* 
rzy, Bez zapowiedzenia tragedyi, bez groźby, Ro- 
hart wypali? z pistoleta do kochanego swego Ho- 
ktora i ciężko go skaleczył w okolicy żołądka. 
Hektor wszakże zdołał się wyleczyć z rany i 
w sposób nader przyjazny wyrażał się o Rohbarcie 
wobec przysięgłysh, Przewodniczący sądu rzekł do 
Roharta: .Pan sam przecie systematycznie psułeś 
oboje, byłeś za dobrym dla nich“. Z głębokiemi 
westchnieniem odparł oszukany małżonek: „Kocham 
moją żonę tak, że niczego jej odmówić nie mogę, 
co jej sprawia przyjemność“, Zapytany, dlaczezo 
tak nagle popadł w szał zazdrości, oskarżony tłó- 
maczy się: „Spodziewałem się ciągle, że oni się 
poprawią, że się znudzą i sprzykrzą sobie wzaje- 
mnie, ale nie mogąc się doszekać tego, chciałem 
wyprawić na tamten świat Hektora, ażeby odzyskać 
moją ukochaną*. Trybunał wziął tę sprawę z mniej 
komicznej strony i skazał „fenomenalnego małżon- 
ka“ — jak obrońca nazwał Roharta, na jednoró- 
cznó więzienie. Hektor i pani Qłenia oświadczyli 
głośno, że są w rozpaczy, iż poczciwy Rohart tyle 
z ich powodu ma nieprzyjemności. 


Repertoar teatralny. 


w sobotę 19g0: Właściciel Kuźnic 
(Łe Móitre de Forges), sztuka w pięciu odsłonach, 
Ohneta, przekład J, Arwina, po raz pierwszy. Be- 
nefis p. Pauliny Wojnowskiej, 

W niedsielę 2070: Balet Łukowicza po 
raz trzeci, Robert i Bertrand czyli Dwaj złodzieje, 
balet w 1 akcie. Wilanowiaki, balet w 1 akcie. 
Córka śle strzeżona, balet w 1 akcie. 


— Wystawa nie! Towarzystwa Przyjąciół Sztuk 
gięknych w Sukiena fesob otwarta codziennie od godz 
Llej do 4ej prócz poni — Wstęp w niedzielę 15 
w dnie powszednie 30 wić 

— Groby królewski zasłużonych (w na 
Skałce), Grób Skargi ta św. Piotra), Oraz Sarpo kate- 
dralny i kościoła N. P. » oglądać można w chwilach 


wolnych od nabożeństw ja * z się do zakrystyi. 
— Gabinet archeologiczny Uniwersytetu Jagiel- 
lońskiego O OR oa oi można codziennie 
od moda, a ke el, świąt i feryj uniwer- 
— Muzeum Techniczno - przemysł gmachu Franci- 
szkańskim otwarte codziennie al 10ej do 6e — Ws 
20 cent. od osoby. W niedziele od 10ej do 2ej bezpłatnie. 
— Ð. 17g0 kwietnia pochmurno, wieczorem i 
w nocy Śnieg; term, od —-7:2 spadł na —0'2 C. 
-orante amp idzie w górę; © godzinie ej pyt 
: JAZO był 739'7 zsillim., torze. — 1:0 O. 
Wiat: wschodni, 4 = h 


— W sobotę d, 19go kwietnia: É. Jerzego b. An- 
tonii p, 


Wtadomodci artysiyczne, litoraekie, 
Í wawiowe. 

Areyksiążę Rudolf, przed wyjazdem swoim 
na Wschód, jeszcze raz zgromadził około siebie te 
osobistości, które zaprosił był do narad wstępnych 
nad wydawnictwem wspaniałego dzieła: „Monarchia 


-austro-węgierska w słowię i obrazach* i oznaj 


roli Rabagasa wywiązał się p. Arwin w sposób 
Że trzeba mieć talent nienośledni, aby tę rolę ode- 
grać tak poprawnie, jak ją widzieliśmy odesraną 


może przemienił w Rabaqasa, wykwintnego salo- 


_ nikiem policyi w akcie IV, odegrane były bez za- 
rzutu, ze znajomością rzeczy i finezyą, cechujące- 


_ Vonillardem, a to w takim stopniu, że niepodobna 


- ultra-demagoga, jak pod względem gry, tak i 


sokim stopnin dystyngowaną. Wszyscy inni arty- 
` šei, jak pp. Werner, Siemaszko, Wójcicki, Fren- 
kel itd. grali swe role poprawnie i dobrze. Nie 


Im, że na redaktora u swojego boku powołał rad- 
| tę rządowego Weilena, z:6 redakcyę części wọ- 
Rierskiej wydawnictwa powierzył Maurycemu Joka- 
jowi. Komitet literacki złożony z br. Andriana, 
radcy dworu Beckera, profesora Ianslika, radcy 
dworu Neumanna, Spallarta i prof.sora Liiizowa, 
oraz komitet artystyczny, złożony z pp. Mikołaj» 
Dumby, radcy dworu Falka, budowniczego tumu 
ów. Dzczepana Schmidta i architekta Streita, 
W najbliżezym czasie mają obradować nad sposobem 
nakładu, wyposażenia i podziału dzieła, tak, iżby 
wnioski swoje przedłożyć mogły Arcyksięciu po 
powrocie tgoż z podróży. wschodniej. Do komitetu 
przygotowawczego należą oprócz wym'onionych 
panów, Arcyksiążę Jan, tajny radca Arnetb, radca 
dworu Beck, radom dworu Hauer, radra dworu 
Miblosich, profesor Fryderyk Müller, Jan Nordmann 
I hr. Hans Wilczek. W dalszym rozwoja przedsię - 
wzięcia mają być stopniowo powoływane do współu- 
 deiałn znekomite literackie i artystyczn» osobistości ze 
_ wszystkich prowincyj i wszystkich ladów Monarchii, 
O O R O ARENA, 


Teatr. Wczoraj wznowiono w naszym teatrze 
jednę -z najznakomitszych komedyj W. Sardou 
Rahagas. Ponieważ od lat paru komedya ta nie 
była grana, oczywiście tedy, że obsada jej w wie- 

ln rolach uległa zmianom. I tak — rolę tytułową 
objął po p. Żelazowskim p. Arwin. Przed nieda- 
wnym czasem, z okazyi benefisu tego młodego i 
zdolnego artysty, zaznaczyliśmy jnż na tem miej- 
sen chlubną ze wszech miar jego dążność ku przej- 
ścia z dotychczasowego emplois komiczno-charak- 
 terystycznych kochanków do szerszego zakresu 
ról ważniejszych i poważniejszych. — Odegrana 
wczoraj przez p. Arwina rola Rabagasa jest wła- 
dnie jednym z etapów na tej nowej jego: artysty 
cznej drodze, którą — należy mu oddać tę spra- 
wiedliwość — przebywa wcale pomyślnie, torując 
ją sobie wytrwałą i inteligentną pracą. Z trudnej 


godny wszelkiego uznania. Nie ulega wątpliwości, 


wezoraj. W grze tej nie było może jednolitości |; 
ścisłej: Rabagas trybun ludowy za szybko się l 


nowca i dumnego dworaka, ale za to w każdej 
dykcyi, w każdym ruchu p. Arwina widać było, 
że rolę tę stndyował sumiennie, że gra ją artysta 
zdolny, miłujący sztukę i zastanawiający się po- 
ważnie nad wyborem środków technicznych, wła- 
ściwie i plastycznie uwydatniających interpretowany 
charakter. Niektóre zaś sceny, jak np. wypowie- 
dzenie mowy w akcie IT. lub rozmowa z naczel- 


mi artystę niepospolitego. Słowem — z roli Ra- 
bagasa wyszedł p. Arwin zwycięzko i można mu 
jej powinszować, jako jednej z najlepszych jego 
kreacyj. 

Z innych ról — p. Stępowski był doskonałym 


prawie wyobrazić gobie charakterystyczniejszego 


cech zewnętrznych. Panna Pysznik; była księżni- 
czką Gabryelą nietylko bardzo sympatyczną (bo 
to rzecz u tej artystki powszednia), lecz w wy- 


wchodzimy zaś w szczegóły gry pani Hoffmanowej 
jako Mss Blount i p. Szymańskiego, jako księcia, 
ponieważ znakomita interpretacya tych ról przez 
rzeczonych artystów, dobrze jest wszystkim zna- 
ną. Powiemy tylko, że pani Hoffmanowa i p. Szy- 


mański byli wczoraj szczególnym przedmiotem peł- k 


nego zapała uznania publiczności, zapełniającej 
szczelnie salę teatralną. L.K. 


Koncert Śmietańskiego. 


Zapowiedsiany na dzień 16 b. m. koneert p. 
Śmietańskiego odbył się we środę w sali hotelu 
saskiego, którą pomimo równocześnie odbywają- 
eego się przedstawienia baletowego w teatrze, za- 
pełniła w zupełności doborowa i prawdziwie mu- 
zykalna publiezność, 6» przeniosła koncert zna- 
komitego pianisty nad. balet, — choć nawet tako- 
wy mógł być w istocie bardzo tentująsym dla 
tych, co baletu nigdy, lub dawno nie widzieli, — 
a nie będąc muzykalnymi, woleli zobaczyć balet, 
niż słuchać muzyki. — Bądź eo bądź z przyjem- 
nością zapisać należy ten fakt: że pomimo peł- 
nego teatru i sala koneertowa była pełną, — ja- 
ko świadczący o znacznej liczbie muzykalnej pu- 
bliezności w naszem mieście. , 

P. Śmietański już od lat kilkunastu został u- 
znany przez eałe muzykalno Niemcy za pierwszo- 
rzędnego wirtuoza fortepianowego, — dość bowiem 
wspomnieć o ocenieniu jego gry pr7% na) poważ- 
niejszych krytyków niemieekich, i © owacyach 
ozynionych mu w Dreznie, Stuttgardzie, 


“pg [i 


Kurs pisniędzy i papierów publ. 


firukków 18 kwietn. 


= 
= 
wo 


wiek słyszeć. — 


wieczornej Schuman 
akompaniament ciągłych 
robił wrażenie przesuwsjąć 
piękniejszych pereł, wywo 
zyazm i podziw słuchaczy. 

Na koncert ten: fabryka 
hofera w Wiedniu przys 
biony instrument z angi 
zawiódł jednak najzupełniej tak koneer 
i publiczność z powod 
nego i słabego tonu. Dziwić się 
artyście, że zdołał odegrać cały it 
gram koneertowy na instrumencie zupełn 
ogranym, twardym i bez tonu. 

Dość zaznaczyć, że tony basowe nawet przy 
B najsilniejszem uderzeniu brzmiały mezzo forte, a 
w Bonn, |wiolinowe były słabe i bez należytego dźwięku, 
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Peszeie i wszędzie, gdzie tylko dał się kiedykol- 
Przed kilku laty, gdy grał w na- 
szem mieście, — wywołał grą swoją powszechny 
zachwyt i podziw, a pótężne wrażenie z tego od- 
niesione koncertu, do dziś dnia w żywej pozosta- 
ło pamieci. 

Gra Śmietańskiego odznacza się techniką po- 
suniętą zdaje się do oststecznych granie, — rzad- 
kim u najwytrawniejszych nawet artystów spoko- 
jem, z jakim panuje nad sobą i nad instrumen- 
tem, — niesłychaną miękoświą i elastycznością u- 
derzenia, które posiada niezwykłą jędrność, — 
oraz kolosalną siłą i brawurą, których tam, gdzie 
tego potrzeba, umie użyć z takim zadziwiająceym 
spokojem i bez żadnego natężenia, że słuchający 
nie czuje w grze jego żadnego wysilenia i nie 
jest często nawet w możności zoryentowania się, 
jakie nieraz kolosalne trudności ten pianista z ta- 
kim spokojem i łatwością pokonywa. — Dodajmy 
do tych zalet niezwykłą elegansyę, wytworną sub- 
telność w cieniowanin i frazacyi — obok niezró- 
wnanego atak trudnego do osiąznięcia legata, — 
a dopiero bedziemy mieli obraz tej gry potężnej, 
pełnej kolorytu i uczucia. 

Kartełsony gruntownie na muzyce klasycznej 
w Wiedniu, gdzie przebył kilka lat ścisłych stu- 
dyów i pracy pod kiernnkiem znakomitego pro- 
fespra Pirkerta, — wyniósł z toj szkoły Smietań- 
ski przy swoim zadziwiającym wrodzonym talon- 
cie to głębokie pojęcie klasycyzmu, jakiego w wy- 
konaniu wymagają koniecznie dzieła wielkich mi- 
strzów z minionej epoki, 
że naliczyćbyśmy mogli w gr 
znanych koneertantów — takich 
konawców Bacha i Beethovena, 
Śmietański. — Loez również muzyka nowoczesna 
ma w nim pierwszorzędneso i świetnego wyko- 
nawcę;— w grze jego L'sst, Rubinstein, Brahms, 
Tansig i t. p. przedstawiają się słuchaczowi w eałej 
świetności i blasku swego imponującego kolory- 
tu — brawury i fantazyi, — a poetyczny Schumann 
i rozmarzony a pełen uezueia i wykwintnej sub- 
telności Chopin, wychodzą, również z pod jego 
ręki, x tak misternem wykończeniem szczegółów 
z właśsiwą eharekterystyką całości, że śmiało 
zaliczyć możemy ŃŚmietańskiego do najznakomi- 
tezyeh wykonawców dzieł tych obu mistrzów. 
Dziś, gdy realizm zapanował tak powszechnie, że 
potrafił wniknąć nawet tam, gdzie dla niego miej- 
sea woale być nie powinno, t. j. w dsiedziny sztu- 
ki, — eoraz trudniej jest o tłómaczy myśli tych 
prawdziwych poetów - muzyków, jakimi byli Schu- 
mann i Chopin, — coraz mniej jest pianistów, 
którzyby szezególniej Chopina należycie zrozumieć 
i dzieła jego odpowiednio do ich duchowej, poe- 
tycznej strony wykonywać zdolnymi byli. 

Pod tym względem wymagania wielbieieli Cho- 
pina nigdy w zupełności nie bywają zaspokojone; 
tem więsej zatem należy nam być z uznaniem dla 
artystów, 60 odezuwając prawdziwie tę poezyę i 
ddać w swej grze ducha 
słuchaczem wraże- 


Śmietański tylko dwa 
Nokturn i Etudę, 


— to też nie wielu mo: 
onie dzisiejszych 
znakomitych wy- 
jakim jest nasz 


fortepianów Schweig- 
łała umyślnie świeżo zr 
elską mechani 
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przez 60 grá 
zem tego świetnego kolorytu, z jakiego zbyt do- kilogram 
brze ją 
góle x wiedeńskich fortepianów obeenie Bósendor- 
ferowskie najlepiej się kwalifikują do gry koneer- 
towej. 


ry po nad program urozmaicił koneert swym śpie- 
wem, posiada piękny 
wy, a w 
wiele intel 


wsze burzą oklasków, a 
ustępie programu wywoływania były dowodem rze- 
czywistego enturyazmu, choć tym razem ów nie- 
fortunny i weale niekoneertowy instrument odjął 
grze jego przynajmniej połowę świetności zwykło- 
go jej kolorytu, L. M. 


Z Towarzystwa rolniczego okręgu rzeszowskiego 
otrzymujemy w sprawie 
stępujący list, podpisany przez p, 
drzejowiera, który zamieszezamy, mimo to, iż pro- 
ponowana w nim akoya, zdaniem naszem, byłaby 
stanowszo spóźnioną i wśród danych okoliczności 
do przeprowadzenia tem trudniejszą, skoro już 
Koło polskie w tym kieruaku wyraźaie życzenia 
swoje objawiło. 


Gdy dziś na pewno już wnosić można, że U- 
stawa gorzelniana powróci jeszeze pod obrady 
Rady państwa, przeto Tow, rólnieze krakowskie 
powinno korzystać ze sposobności, by podnieść to, 


cyę towarzystw okręgowych rolniezych do Koła 
polskiego, zaznaczającą interes zachodniej Galieyi 


ezego lwowskiego, które mimo, iż paz 


ko granicę ryczałtowego opodatkowania, a 5a to 
uzyskać znaczniejsze ulgi dla gorzelń rolniczych, 
których byt zachwiany. 


Wiedeń 17 kwietnie. 

Na dzisiejszy targ dowieziono cieląt 8068, zabi- 
tych wieprzów 447, zabitych owiec 179, żywych 
owiec 4108, żywej nierogacizny 1617. 


prze 45 do 48, 50 złr.; zabite owce 35 do 40, 45, ży- 
we owco ciężkie (dla wywozu) 45 do 50 złr., lekkie 
35 do 40 złr. za 100 kilo mięsa; żywą nierogaci- 
znę galicyjską 35 do 38 40 złr.; węgierską 44 do 


46 złr. za 


f 


rsedłożenia dwukrotnie fałszywych | nie- 
dokładnych rachunków x powodu chęci zysku, 
a dymisyonowsny pułkownik Sabo sosta? uznany 
winnym niedbalstwa i przekroezenia władzy urzę" 
tytularny Wassilew został uwolnio» 


my od oskarżenia. Bąd jął eo do Buschena i 
4 "gy + iw, skazał? Buschena 


OZAN a Booty 16 Koitla 1884. 


p. Bmietańskiego nie miała tym ya- 


ów pazeni 
9-25 wh 912 złr, 


jęczmienia 
3-60 zir., siana 8'-- zir. 


320 złr., słomy 


YTY ZZO, 
Ostatnie wiadomości. 


znamy i wszysey ją zdawna znają. W o- 


Pan Bandrowski, śpiewak opery ze Lwowa, któ- 


i sympatyczny głos tenoro- 
śpiewie jego znać Kij askołę orat 
jgoncyi i uczucia, Publiezność rayjęie 


Sprawa rezygnacyi kardynała Ledóchowskiego 


na Bandrowskiego bardzo sympatycznie i nie 
Ezezędziła mu s asłotodych oklesków.. dotąd nie niskie oł Zanotować tylko możem ę ma- 
Śmietańskiego przyjętą została jak za- wiadomości, jakie w tej mierze przynoszą naj- osku 


Gra p. 
yk świeższe dzienniki, I tak: Moniteur de Rome pi- 


sze; „Wiadomość o rozygnacyi kard. Ledóchow- 
skiego i o przyjęcia takowej przez Ojea św. jest 
w ozęści przedwczesną. 

Kuryer Poznański obstaje przy swojem wezo- 
rajszem zaprzeczeniu, dodające atoli, że „nomina- 
cya X. Ledóchowskiego na prefekta sekretaryatu 
memoryałów i na kamerlenga św. Kolegium, ada- 
je się utwierdzać obawę, że kiedyś Jego Emi- 
nencya uezuje się zniewolonym ustąpić zə stolicy 
św. Wojciecha, a Ojeiee św. rezygnaeye tę przyjąć.“ 
© Germania ze sprostowania Schl. V. Ztg, któreśmy 
wezoraj przytoczyli, ze słów Moniteur d2 Rome, 
tudzież z tej okoliezności, iż jej wiarogodny, do- 
brze poinformowany korespondent, chosiaż nieza- 
wodnie znane mu jest oświadczenie Moniteur. de 
Rome, nie przesłał jeszeze dotąd żadnych dal- 
szych wyjaśnień, wnosi, że kardynał Ledóchowski 
podał zapewne swą rezygnacyę. ale Papież jej 
do tej pory nie przyjął. Nordd. Allg. Ztg zaś 
zestawiwszy obok siebie twierdzenia i zaprzecze- 
nia eo do rezygnacyi kardynała, powiada: die 
Sache wird abzuwarten sein. 


ilkakrotne po każdym 
gości do sali tronowej. 


woki poaa james 
oczem pożegnali sułtana, p tey 

tefanii Pike | odprowadził pierd do peronu. Po 
upływie kilku minut, oddał im sułtan wizytę 
w kiosku dla nich przeznaczonym. Areyksięstwo 
zwiedzali po południu w powozach galowych me- 
ozety Stambulu. z 

Konstantynopol 18 kwietnia. Areyksiążę 
Rudolf i Areyks. Stefania przyjmowali przed po- 
łudniem w pałacu ambasadora austryackiego do- 
putacyę kolonii austryaeko - węgierskiej, której 
przywódcy Adler i Fern wręczyli Areyksięstwa 
adres, wyrażający uezueia przywiązania i wierno- 
ści. Po odczytaniu adresu wznieśli członkowie 
deputacyi z entusyazmem po trzykroć okrzyk: 
„Niech żyją,* poezem Areyksięstwo podziękowa- 
wszy, wasi z pojedyńczymi ezłonkami de- 
utaeyi, i 
4 NER selamlikowi w meczecie „Beozi- 
ktacz* przypatrywali się następea tronu s mal- 
żonką z przeciwległego wspaniale w tym. celu 
prsyozdobionego odwaehu jenerała Hassana. 

Konstantynopol 18 kwietnia. Porta przy- 
jęła urzędownie dymisyę 
Joachima i zgodziła się na prowizoryczne zamia- 
nowanie Agathangelosa następeą jego, wezwała 
jednak równocześnie gminę grecką, aby przystą- 
piła wedle obowiązujących przepisów do wyboru 
nowego patrysrehy, 

Konstantynopol 18 kwietnia. Stwierdza 
się doniesienie, że minister robót publicznych 
Hassan Fehmi basza ma być ministrem sprawie- 
dliwości; mistrz ceremonii Munir bej zemianowa- 


ny zost 
Kair 18 kwietnia. Zehber basza nie przyjął 


= 


Gesp darstwo kande! i przemysł. 


Ustawy gorzelnianej na- 
Stanisława Ję- 


Jasionka 10go kwietnia. . 


Jenerał Kutaisow, naczelnik żandarmeryi 0- 
kręgu warszawskiego, jak donosi Praw. Wiestnik 
zwolniony został od dotychczasowych obowiązków, 
a jednocześnie mianowany został ezłonkiem rady 
ministerynm spraw wewnętrznych. 


prow 
Telegramy własne „Czasu.“ 


a 


Lwów 18 kwietnia. X. Arcybiskup 
Wierzchlejski umarł wczoraj wieczór. 
Budapeszt 18 kwietnia, W lasku morwo- 
m bardso blisko miasta znaleziono zwłoki oko- 
ło 50 letniego bardzo starannie ubranego mężezy- 
zny, wiszące na drzewie. Stracony on był podług 
wszelkieh reguł katowskieh. Kieszenie jego wy- 


a mianowicie gremialną pety- 


opodatkowania na korzyść 450 gorzelń mniejszych próżnione. Polieya utrsymuje, że to świeża ofiara l 
dla 28 miu większych nić pobio | / Pon aar morderstwa, popełnionego przes I gą wa Z cap n$ prsata an 
; 7 sarne Chor ; l -4 
Członkowie Koła polskiego mniemali zapewne, | anarchistów ran sagi 1 ko e Ae Biej Ape 


dostać przez zachodnie wzgórza do prowicyi Tane 
hoa, Briere uda się niebawem z własnemi ba- 
talionami do Nin-binh w eelu obserwowania ru- 
chów nieprzyjacielskich, 

Lima 18 kwietnia. Poseł Stanów Zjednoczo- 
nych oświadezył urzędownie, że rząd Iglesiasa nie 
może być usnany, ponieważ opiera on się jedy« 
nie na okupujących kraj Chilijezykach. 


się tomu. 
nad ministerstwem, 


i... O GG 
Kursa. — Wiedsń 18 kwietnia. zz 
30 m. — Renta papier. TO. mk aE 


ale sobie samym przypiszmy winę niedbałości, 8 

przyznając się otwarcie do tego, korzystajmy % 0- Karols 
statniej sposobności, aby dać wyraz naszym za-| pąryż 18 kwietnia. Nationa? donosi, że Fran- -Ozor- 
patrywaniom, wnosząc gremialnie od wszystkich | angi wsięli do niewoli kilku Chiúesyków w Hong- viajepin 
Towarzystw „rolniczych okręgowych petycye do| hos i tesymają ich pod świsłą strażą, aby wyka- TE galicyj ue 
Koła polskiego, aby zostawió 45 hektolitrów, ja- Í sa, iġ Chiny brały udział w wojnie. .— kolei 


Paryż 
s Kairu: Zabiegi, aby urzędników krajowych na-| gs 
kłonić dó podpisania petycyi o proklamacyę pro- | 
tektoratu angielskiego, snełsły na niezem. ' 

Reval 13 kwietnia. Przedwezorajsza nawalni- 
śniegiem. Uliee są 
a miejscami do ds- 
chów dwupiętrowych domów, Komunikacya 
śniegu 168 
wybuchł tu pożar; 


Z Tow. okr. rolniczego Rzeszowskiego, 


Cielęta płac. od 35 do 40, 45, 50 złr.; zabite wie- 


Charków 18 kwietnia. W procesie z p 
du nadużyć, jakieh depuszezano się przy 

wie sucharów podezas wojny wschodniej, uznany 
został jenerał Buschen winnym niedbalstwa, tu- 


100 kilo żywej wagi. 
Wilhelm Amirowioz & Carl Schels. 


| 
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í datena ahci \ TE s Boboty 19 Kwietnia 1984, 


Oryginalne wina francuskie 
Dziewicy Serafickiej, Tercyarki św. Dominika, i k i ki acyjne 
0 zupełnej doskonałości. | tana KUTRO] 


. aux 
Przełożył z włoskiego domu S. Thadóe & Co. w Borde 


„Już ukończonym został druk dzieła 
0. Józef Hube, dostać można w Krakowie, 


Fzadca ekonomiczny OGLOSZENIE. 


każdą gólezią gospodarstwa rolnego i admini- L.12729, 


stracyjnego fachowo obeznany, z chlubnemi świa- ) zw 
Wody mineralne Kryniekie, 


dectwami z kilkunastoletniego zarządu majątka- 
mi, obecnie na posadzie, poszukuje od 1go lipca 
b. r. za stałem wynagrodzeniem lub tantyemą po- | należące do szczaw żelazistych i ze swej 
sady. Na żądanie złoży odpowiednią kaucyę. — skuteczności w różnych słąbościach po- 
wii ca ją Rządca Po OSG) wszechnie znane, utrzymują: w CIECHO- 
Poszukuje się do zadzierżawienia folwarku CINKU Gąbczyński ; w. HUSIATYNIE 
obejmującego około 50 morgów. Friedmann; w JAROSŁAWIU Wisłocki ; 
w O W Maroińczyk. Seidl; w KRA- 
9 K oldwasser, Hawełka, Wentz] ; 
Po ZYyYCzZ Kii r rwowr Goldbaum, Mikolasch; w 
na hipotekę drugorzędną PRZEMYŚLU Kozłowski; w TARNOPO- 
zaciagnąć można za pośrednictwem kan= LU EA a AA RNOY E Traun; 
toru. pod firmą Józef Rapoport|” WARSZAWIE Heinrich, Lilpopp, Ku- 
w Krakowie, Rynek 43. pod bar- charzeweki, i a Q, WIEDNIU Mat- 
dzo korzystnemi warunkami. Zgłoszenia nale h, a iaźnienia a żąda- 
kapitalistów mających zamiar lokowania RYZ NAWĄ bg Zarząd zdrojow 
kapitałów na drugie hipoteki przyjmu- SEE an PE ic $ (353-7-24) 
je się bez pretensyi. (998-8-)| - y y: 


Ogrodnik 


KRÓTKI DYALOG 
ŚWIĘTEJ KATARZYNY SENENSKIEJ 


abycia we wszystkich księgarniach. 


KSIĘGARNI KATOLICKIEJ 
Dra Władysława Miłkowskiego w Krakowie SOE PER bei insat f» nowego- Zakonu. WA O 
ena egz, 86 centów. _ [1118-2- T . en przez cały rok. 
a ety W 2 dużych tomach in 40, str. 612 i 632. 
do sprzedania. (1131) z pierwszych fabryk krajowych i fran- Cena za całe dzieło ustanowiona tylko 5 złr. 

8 ółów i ków ndziel desłani . : : i i | U $ i i M 
marki p. dam Wróblewski poste rest Kraków. |cuskich, stosowne szlaki, listwy a P PA TOIRTE LĄ EPEE Aut dk 
EE . 

ść mio do największy skład tapet, 
udzielać początków pisania i czytania po - 
polsku, po niemiecku i po francusku, śle: storów do okien, cerat na meble 
mniej muzyki. — Przedłoży więcej lepsze (177-78-) 


pa KS. PIOTRA SKARGI i 
i w 
i iego, |al. ka L. 10, w Skłądzie nasion. żę 
BE e ana Zywoty Swietych 
NAJNONNZĘ POMYSŁY Wydanie dwrdzieste piąte, zawierające dokładny tekst według 
gier towarzyskich i pedagogicznych pierwowzoru, bez żadnych opuszczeń i dodatku. (856-3-6) 
- złocone i drewniane, sufity en relief, |. Z 
Osoba riivi waj otrzymał świeżo i poleca 2| księgarni Polskiej w Lwowie. 
wa — życzy sobie zna- ” 
Jeść miejsce: do dzieci jako bona, — Może 
i stoły 
postępowanie niż wielkie wynagrodzenie.— w 
Dle w Podgórzu pod L. 69, w domu iilhelma Fenza 


Do sprzedania 


pod korzystnemi warunkami, w Kró- 


- O kowi k 9. y n 3 Ą + pien SA , . .. . ._. 
Wielmożnych Wolskich. (1134-1-3) » Kra e, Rynek dawnione i wszelkie cierpienia Kana: | nerwowe każdej chwili ustępują po | 5 da „ | lestwie Polskiem, gubernii Kieleckiej, 
Sii SiE: : ena dech h yciu | użyciu pigułek antinewralgicznych wykształcony teoretycznie i praktycznie i ; iei 

Podejmuje się tapetowania miesz RUREK LE ASIEURA oT 4 |Dam ORONIER. sk ej iaa we wszystkich działach sag i ecd któ 10 kilometr: od gr anioy atstfyabkiej, 


NF Osoba y kąń. Próby na żądanie franco. 


starsza, z obszerną wiedzą i darem udzielania jej, 
władająca językiem polskim, francuskim i niemie- 
ckim, poszukuje posady mauczycielki za bar- 


| Zarząd dóbr Grodkowice 
dzo skromnem wynagrodzeniem, byle miała od- 


jepołomice 
wiednie wygody i uznanie za li 3 poczta Niepo 
irak. pastewnych Leutowickich 


Bona Francuzka!” 42 złr. za 100 kilo. Drobniejsze 


; ilo, (9 1; 
świeżo: przybyła do Krakowa, szuka zaraz umie- partye „i 45 0. ŻA kilo ( 38 9 2) 


szezenia do małych dzieci. Wiadomość u WPani 
Aleksandry Gettlichowej, ul. Sienna Nr: 7,1, piętro, 
: [1175-1-8] , 


ją kompletny przyrząd do 

Do sprzedania drakowalskć tl oeów 

wizytowych, poor is itp. Kupujący może 

się zarazem wyuczyć. Wiadomość u F. Swier- 

rzewskiego, Podgórze, ul, Kościełna Nr. 145. 
w ok 41186-1-8) s 


ZZ 
mee n { 


Na dniu 21 kwietnia 
b. r. to jest w poniedziałek o 
godz. 5ej po południu odbędzie 
się w. sali radnej miasta Krako- 
wa posiedzenie Wiel- 
kiego Wydziału Ka- 
sy ©Qszczędności mia- 
sta Krakowa, na które 
Szanownych Członków tegoż 
Wydziału niniejszem uprzejmie 
zapraszam. (1177) 


Kraków, 1% kwietnia 1884. 


dobra ziemskie 
rozległe włók 53. 
Bliższa wiadomość w Zarządzie dóbr 
Czarkowskich, w gub. Kieleckiej, p. 
Nowemiasto Korczyn. (1044-2-6) 


ry może zaprowadzić i kierować racyo- 
nalnie wielkiem ogrodnictwem, wykonać 
zakładanie ogrodów i parków w bardzo 
| wielkich rozmiarach, chodować wczesne 
© |jarzyny i drzewa owocowe, zwijać piękne 
W% | wieńce i bukiety, wogóle który może za- 
dosyćuczynić wszelkim wymaganiom, po- 
szukuje oparty na chlubnych poleceniach 
i długoletniej praktyce, odznaczonej przez 
c. k, państwowe medale i dyplomy hono- 
rowe, odpowiedniej swej wiedzy posady. 

Łaskawe oferty przyjmuje pod adre- 
sem: J. L. Dworzak, Rosengirtner 


in Brünn (Mähren). (1093-4-5) 
Ogólna przestrzeń m. 1137 p. 74 w:ziemi 


Żelazne taczki r ęczne a znał Folwark główny w 

° odozmianie. Inwentarz. żywy i mart 
1 k AB F a wozowe iera Połowa szacunku, * Si. 
wszelkiego rodzaju. niu Towarzystwa, może pozostać przy hi- 


6%. Bliższa wiadomość udzielona 

ORGENSTERN 6 Co. potece: z omość u 

aaa dla zakładów gazo: | dzie ustna lub na żądanie piśmienna. — 

wych, wodnych i pompowych Adres: Modliński p. Bueko w Skorocicach. 
w Wiedniu, I., Giselastrasse N. 5. (236,57) 


(1068-2-20) j 
Posadzki 


różnego rodzaju z drzewa parą su- 
szonego, sprzedaje po _umiarkowa- 
nych..cenach fabrycznych (1005-8-8) 


Maurycy Langrok, 
kantor przy ul. Grodzkiej pod L. 46. 


Tschinkla 
KAWA oszczędności 


-yżu, d głó w Aptece Pana Levasseur, rue de la Monnaie, 23. 
głów K Er molna we wszystkich głównych aptekach. f 
NER TOZEKIMEGŚ AETS AAI PAIERA ANEC TALET ERTAS. TOE, 


EE 04444424 4 
3 Ee 


Do sprzedania w Królestwie 
Polskiem 


majątek ziemski Skorocice 
położony w pow. pinezowskim, odległy od 
kolei Dąbrowskiej około 30 wiorst. Składa 
się z 2 folwarków pięknie zabudowanych, 
które mogą być pojedynczo sprzedane. — 


ZARZĄD 
Cegielni parowej w Łagiewnikach 


zawiadamia PP. Gospodarzy wiejskich, . iż dostarcza 


gipsu mełtego surowego 


do nawożenia pól, 


4100 kig. netto w cegielni Łagiewnickiej po 72 ct. 
100 „. „  nadworcukolei w Krakowie „ 80 ” 


Zamówienia przyjmuje kancelarya mły- 
ów parowych Maurycego Barucha 
Podgórzu. (1171-1-6) 


KODEINA I BALSAM TOLUTAŃSKI 


jest środkiem łagodzącym i uśmierza- 
jącym nieocenionym dla dzieci w wy- | 
$ 


zE 


padkach bezseności, kokluszu, etc, 
przeciw kaszlom nerwowym osób 


cierpiących na suchoty, słabo- 
ściom órganów oddechowych, 
nieżytom, katarom, i.t. d. 
PARYŻ, ULICA DROUoOT, 22 I 19 
W*Lwowie w aptekach PP. K, Mi- 
kolascha, Ruckera, A. Sklepińskiego, 
lg see pi Naklika. 
Krakowie w aptekach PP. Trau- 
czyńskiego, Redyka, Wiszniewskiego. 
(78-19-) 


PASTWLKX DO TRAWIENIA 
wytworzone u żródeł zé soli Vichy. Przyjemne= 
go smaku, o niezawodnym skutku przeciw kwa- 
som i upośledzonemu trawieniu. 

SOLE VICHY DO KĄPIELE. 
Paczka wystarcza na kąpiel dla osób, które 
nie są w stanie udać się do Vichy. „ 

Dla uniknienia fałszerstwa żądać należy 


500 złr. 


który'po użytku Röslers wody 
c gu Morga Serca teh 0.35 c. kiedykol- 


wiek bólu zebów dostanie, lub komu z ust cuch 


ptece p. Mikolascha. 


e w aptekach pp. Trauczyńskiego 


L 


aby ną wszystkich produktach znajdowały || . (Spar Caffee) 
Dr. Wei ge || ý; zie. — R. Tiichler, aptekarz (W. RÖ- Bum stę znaczki: 
Prezydent miasta, ser area Arr union mate er © WU ka „Kompanii Wód Vichy" KAWA GALICYJSKA 
t ssa TTG RAOLA, LETEA N KIN Dostać można w Krakowie w apt. W. Re- (Galizische Caffee). 
Przewodniczący Wydz. W, Kasy Tylko prawdziwa w Krakowie u E. Stock- y y f CE ats EAF ; Ą A Sy dyka przy M. Rynku i w apt. K. Wiszniewskie- A A 
Oszczędności. mara, aptek.; w Tarnowie u M. Esriela i A. Wino Saint-Raphae] ze znanych win e najbogatsze w pierwiastki R o, oraz u PP. J. Wentzla, S. Feintucha. Józe. Najlepsze domieszki do kawy 
Bergera; w Jaśle u Romualda Palcha, aptek. uzdrawiające, wzmacniające i toniczne. Przyjemne dla żołądka, stanowi E a Goldwassera i W. Goldwassera; w Tarno- arabskiej można nabyć w każdym 


nieomylny środek pokrzepiający dla młodych kobiet, dzieci i osób w pode- 


ie u p. N. Traum. -8- 
W wiedeńskim o. k, gpónym szpitalu używane EEP ap [873-38-22] 


były w sposób doświadozalny szłym wieku. ao wn należy ię reada, wei najzbawiemniej Eg handlu korzennym. = (1108-20-26) 
Dra Poppa środki zebowe Thé Pur atif.Chambard działających na z arara | oza zwyczajna : M iszek po każdem jedzeniu. bzy = Jra 
” Seggi y arap WT opaski g Każda butelka tego a joai tanpoian w stósowną aA s Pi 20000000000G00 =s „sze 
| przez niego PZ moe | 4 odpowiednie ZIÓŁKA PRZECZYSZCZAJĄCE Aeae eT w sk yć : a » e ra; Pepak a ou aid „A ł PEDA K Ska À ŻE er 
oo aa * Pana GHAMBARD „paryżu „di | ą nA. EAE 
lekarzy. . wystaw. W skład: których wchodzą wyłącznie biały, różowy i żółtawy. 


rosliny i. kwiaty, 


PRZEZ 80 LAT WYPRÓBOWANA stanowią środek 


woda anaterynowa do ustigi | 7 m | 
e. k. mae dern a ARETY Wiedniu, uPA z. / 807, (eg. król. uprzyw. 


GALIO. AIKOYJNY 


BANK HIPOTECZNY 


Znakomite powodzenie i wziętość tego pudru jest najlepszym dowodem 
jego nieporównanej dobroci. — Pudr książęcy na wszystkich wystawach od- 
nosił palmę pierwszeństwa, a liczne medale zasługi, jakiemi został wyszcze- 
gólniony, najlepiej go zalecają. — Pudr książęcy nie zawiera żadnych meta- 
licznych przymieszek, jesto najczystszą i najdelikatniejsza mączka roślinna, 
przyjemnie przylega do twarzy, nadaje piękną naturalną białość i jest nieo- 
cenionym środkiem do higienicznego upiększenia twarzy. 

Pudełko małe pudru białego 60 ct., całe 1 złr., z łabędzikiem złr. 1:50. 

Różowy i żółty, mniejsze 70 e., większe złr. 1:20, z łabędzikiem złr. 1:60. 


KKKKKKAIIGZGGORSIGCKAK 


Plomba do zębów, p czny i ni 
ębów, praktyczny i nie- 


godnie wpływa na naskórek, zapobiega pierzchnieniu rąk i bardzo dokładnie 
zawodny środek do plombo 


oczyszcza skórę. Usuwa piegi i żółto-brunatne plamy z twarzy. — Cena 60 e. 
Nabyć można we LWOWIE w fabryce perfum 


J. IANWATOWICZA 


przy ulicy Kopernika Nr. 3: we Filii przy ul. Halickiej, róg Wałowej. naprzeciw sklepu 
p. Bałłabana; — w KRAKOWIE we Filii w Sukiennicach pod Nr. 20 i we wszystkich 
większych sklepach i aptekach. » 


do ogrzewania, stołki kąpielowe, przyrządy natry- 
samemu 

„ Pudełko złr. skowe, klozety, lodownie, maszynki do kawy wyrabia 
mode Jay z yk pn ab i rozsyła znana firma L. Weyl, właśc. c. k: 


i WyTZ il. w Wiedniu, Kiirntnerring 17. 
waali 1 opo A Z miko vané cenniki darmo i opłatnię.— Ceny 
fabryczne, _ [1104-7-25] 


ASYGNATY 


KASOWE 
ae płatne w 30 dni po wypowiedzeniu 


7 7) 77 77 77 79 
Lwów, dnia 7 stycznia 1884 r i |. (837-58-) 


Dyrekcya. 


(Przedruk nie będzie płacony). 


„ Własności tę sprawiają, że użycie wo WY 
z po krótkiem-użyeiu inigco” białe zęby. bez e. hikajć pómyślsie przeżiw  ganpfotor DA FIJOŁKO A 
S | szkodliwych skutków, Cena pudełka 63 o. głowy, migrenom, mdłościom, biciu serca, wygład : : ; 

a_ prenera i grap do egg e rs słoi- niestrawnościom, zatwardzeniom ary T3 Take aroa pe dia mim "delikac do te ko środek 
j Sz = anayeoa po zir, 1:20. Środek ten kim dolegliwościom, pochodzgeym z zafleg- . Ez" TH odświeża, iela i elikaca do tego stopnia, że jako środe 
pr utrzymuje świeżość i czystość oddechu, mierci ELR Dub adka. W ydaje we Lwowie 1 przez filie toaletowo - higieniczny zożtał paokesągóknioziy medalem zasługi s wystawie 

nadto nadaje lśniącą białość zębów, chroni W KRAKOWIE : w-aptekach pp. TRAUCZYŃSKIEGO; rzyrodniczo . Ka i 1 4 

; i À . . . przyrodniczo - lekarskiej w Krakowie. — Cena 1 złr. w. a. 
Š |Afomatyczna panim do apwi w, Hini O OLE w Krakowie, Czerniowcach i Tarnopolu 

omatycz = rw. . -11- j 1 
z) coblaio zęby po krótkiom używaniu. Zęby m , W MYDLO KOSMETYCZNE 

ztuczne) konser ie i za- > z í r fenhon ; i 

£ Sa iga Dolowi sęków. ce Ha WANNY K À PIELOWEŃ odznacza się nadzwyczajną delikatnością i nader przyjemnym zapachem, ła 
bad 
E 
a 


` sy i piegom, M. wzmocnienia 
„AU nia czystej i g ej cery, prze- 
PE | cw sia 


czeniom, nieczystej cerze i wy- 
Pryskom po 30 cent. [1150-1-3] 
SB" Przed naślądowaniami ostrzega się, Tag 


gdyż niektórzy tabrykanci do nich się ucieka 

przywiadnawnige sobie znaki mej firmy, do nii 

dmyć podobne, i wyrabiają produkta z pozori 

b zo Kasdego | - moich przetworów. Przy zá- 
upnie powyże 

środków należy zwracać ugly sz0zególnionych 


Składy moich roparatów utrz 
reż zę, W, È Za Banti 59 1 naj | japonia 
eo. ma 
apt., J. Zaplątalski, W. Fenz, e gr A Gatnoki käeliso 5 ja znak jest 
J. Trauczyński aptek. „pod Koroną: Radi urzędowo A) aa a to go naśladuje, 
pt : zostanie sądownie ym. Płótno King 

kiennice Nr. 29; tudzież wszyscy aptekarze, han? 


rzedaje nasz podpisany skład; 
z mti 1 us obwodu Krakow. |. pape- 78 centym. szerok., 20 
skiego, iwyi i o . 


po yona z pg i bie- z 
1 aztuko 88 Bayah, szerok. na aA, 
JSTYRYJSKIEJ. Jf SE makio dm. 
świeżej krowianki 
również wiedeńskiej z zakładu 
aurycegy Haya 


na 6 sztuk wiel- 
dostać, można 
w aptece „pod Gwiazda“ 


1 sztukę 195 centy 9% SZWU . „ 11-80 
Konstantego Wiszniewskiego 


włoskie łóżka ; 70%. na 
w Krakowie przy ulicy Floryańskiej, 
(614-17-) 


x 
; 
usuwa Z twarzy pryszcze, liszaje, trądziki, pierzchnienie i łuszczenie skóry, 
; 


Płótno King. 


Krótka trwałość płótna (wskutek chemi- 


i 


Kąpiele Thalkirchen pod Monachium., 
| 


Zakład leczenia wodą | dyetetvczny (Schrotha-Steinbachera), 


Higienicznie bardzo zdrowy (blisko 20009 wysokości), bardzo pięknie położony, dobrze 
urządzony zakład z wielkim, cienistym, wspaniałym ogrodem, znane dobre utrzymanie, tanie 
ceny. Dla tutejszego zakładu nadają się szczególnie cierpienia nerwowe i dolnych części cia- 
ła, gościec | reumatyzmy, osłabienia, choroby kobiece, stłuszczenie, tudzież dla zażywa- 
jących morfinę. Obszerne prospekta o sposobie leczenia, cenach skutkach i t. p. rozsyła dar- 
mo i opłatnie. (919-2-6) Dr. V. Stammier, lekarz i właścic'el. 


ME" Słynnym w świecie! BĘ 
j i j iczone raz, . 
ja wiewia mogsa Atr jeg Ft; Palma nowy zamorski 


proszek na owady 


Linoleowe 


(korkowe kobierce), 


uznane jako najtrwalsze chodniki na całe pokoje, korytarze i schody, mie- 
przemakalne, nie kurzą się, Tatwo się czyszczą przez obmycie. Cał- 
kiem gładkie, barwy skórzanej i w gustownych wzorach polecają w różnej szerokości 


Wacker & Bósefleisch 
w PRADZE, Graben Nr. 26. (1066 2 4) 

i j i Í 
i H i f tp — | > magi 


„ (transatlantic Insect powder) 
którego nienależy zamieniać ze zwykłym proszkiem na owady. 
Używają go z świetnym skutkiem w wytępieniu i zupełnem wyniszcze- 
Iniej plu- 


Ł niu Gapomorg oddzielnego rozpylacza) wszelkich owadów, szczegó 
JP skiew, karakonów, szwabów, mrówek, pcheł, much, moli i t. p. 
Tylko prawdziwy ze znakiem ochronnym, jak obok, w puszkach 
blaszanych po e. 20, 40, 60, 60, złr. 1, 150, kilo lapa rozpylacz 30 c. "mg 
Główny skład dla Galicyi u Jana Krochmalskiego przy 
ulicy Kloryańskiej pod L. 28 w Krakowie. 


vr. M skład dla Austryi- Węgier ma M. Jungwirth w Wiedniu, 


w Krakowle, 
Sukiennice Wr. 13—14. 


ilferstrasge Nr. 102. (1113-3-10) 


- Czcionkami Drukarni „Czasu“, Odpowieldaliy Rada PAR E RE 


